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Zrazu droga niby na praskie kola sejmowe, 
a obecnie już z Wiednia, donoszą półnrzędowcy, 
iż „w tamtejszych kołach panuje przekonanie, że 
a e s j a  s e j m ó w  będzie mogła być zamkniętą 
przed 20. października, około którego tsrminn ma 
zostać zwołaną Rada państwa.®

Fremdenblatt podnosi mnożącą się z każdym 
 ̂ dniem liczbę b a n k r u c t w  na krocie tysięcy złr., 
i wskazuje na konieczność reformy ustawy kon 
kursowej, stawiając za wzór angielski „Bankrup- 
tey ac t“ z r. 1883.

„Deutscher Verein“ w L i n c n  postanowił 
przy wszystkich uroczystościach używać chorągwi 
o barwach niemieckich jako „objaw narodowego 
sposobu myślenia.®

Traktat między A n s t r j ą  a S z w a j c a r j ą  
co do w y d a w a n i a  z b r o d n i a r z y  zostanie 
zrewidowany ; rokowania w tej sprawie są w toku.

Jeden z senackich prezydentów najwyższego 
trvbunału węgierskiego, C s e m e g h i , którego 
Pester Lloyd  obwiniał, ie  głosował za kandyda­
tem opozycji, br. Kaasem, odpowiada w Budape- 
ster lagblacie  całkiem otwarcie, iż był zawsze 

I przeciwnikiem Tiszy, który ustawą o pensjonowa- 
nin sędziów, niezawisłość działalności sędziow­
skiej podkopał.

Z P o z n a n i a  donoszą: Dwom księżom, dr. 
Kanteckiemu z Gniezna i proboszczowi Ostrowi- 
czowi z Rogóźna, dotychczasowemu posłowi, zaka­
zał arcybiskup D i n d e r stanowczo przyjmowania 
mandatu poselskiego. Dwom innym, dr. Jażdźe- 
wskiemn i dr. Stablewskiemu, będzie wolno nadal 
posłować.

Na nadchodzącej jesiennej sesji rosyjskiej 
Rady stann ma P o b i e d o n o s c e w  przedłożyć 
projekt wyjęcia z kompetencji ministerstwa spraw 
wewnętrznych wszystkiego, co dotyczy budowy i 
utrzymania cerkwi i domów jarochialuych w K r ó ­
l e s t w i e  P o l a k i e m  i w k r a j u  Z a c h o ­
d n i m ,  i oddania tych snraw w zawiadywanie sy­
nodu. Bez względu na to, jaki los spotka projekt 
Pobiedonoscewa, ministerstwo zamierza w r. 1889 
Powiększyć liczbę cerkwi w kraju Zachodnim i 
®a starać się o asygnowanie już nie 500.000, 
lecz 900.000 rubli na ten cel. Z tei kwoty 
dla gnb. Wileńskiej przeznaczonoby 104 700 rnb., 
dla Kowieńskiej 51.000, dla Grodzieńskiej 61.200, 
dla Witebskiej 55 000. dla Mińskiej 145.000, dla 
Mohylowskiei 134.000, dla Kijowskiej 96 000. dla 
Podolskiej 52 000, dla Wołyńskiej 120.000 rnbli.

C a r  wydał ukaz przedłużający o rok jeden 
s t a n  o b l ę ż e n i a  w guberniach moskiewskiej, 
petersburskiej, charkowskiej, połtawskiej, czerni- 
howskiej, kijowskiej, wołyńskiej, chersońskiej i w 
Bes rabii, oraz w obwodach Simferopol, Enpatorja, 
Jałta, Feodozja i Perekop, w miastach i ich okrę­
gach Saratów, Rostów i Taganrog; nadto w Odes­
sie Kerczu i Sabastopoln.

Dzienniki berlińskie witają fakt rozpoczęcia 
przez cesarza W i l h e l m a  w i e l k i e j  p o d r ó ­
ż y  na południe, jako podstawę nowego wzmocnie­
nia jedności Niemiec.

Nat. Ztg. dowiaduje się, iż z programu przy­
jęcia cesarza Wilhelma w Rzymie wykluczono 
wszystko, coby mogło dotknąć niemile koła w a- 
t y k a ń s k i e .  W żadnym zaś razts cesarz nie 
weźmie ndziałn w uroczystości, jaką z powodu jego 
przyjazdu zamierzono urządzić przed wyłomem 
bramy Porta P ia  (przez którą wojska Wiktora 
Emanuela wkroczyły do Rzymu). Wiadomość po­
wyższą potwierdza K reuz Ztg., dodając, iż W il­
helm także nda się do Watykanu cesarską ga­
lową karocą, która na ten cel zostanie sprowadzo­
ną z Berlina do Rzymu-

Rzymska Tribuna  podejrzywa Austrje, iż ze 
względów na papieża nie poszle eskadry swojej do 
Neapolu na czas pobytu tamże Wilhelma, i zowie 
to dziwnym objawem trójsojuszn. Jestto najohy­
dniejsze szczw an ie  ze strony Tribuny, gdyż nie 
ma żadnego absolutnie powodn, aby Austrja do 
Neapolu eskadrę swoją wysyłała; nie wysyła też 
Anglia ani żadne inne państwo.

W Londynie głoszą, że hr. K a 1 n o k y otrzy­
mał w F r i e d r i c h s r u h e  zaoew»ienie, iż 
Niemcy Die mają zamiaru wywierać wpływu na 
Anstrję w k w e s t j i w s c h o d n i ej, dotykają­
cej interesów austriackich. Gdyby R o s j a  chciała 
Anstrję zaczepić, wówczas Niemcy jako sojusznik 
przystąoią do snełnieu a swych obowiązków, je ­

dnak samej Rosji i Austrji pozostawić muszą 
Niemcy uregnlowanie sporu w kwestji wschodniej.

Z Berlina donoszą: Wybory do s e j m u
p r n s k i e g o  rozpisano na 6 listopada.

Hr. H e r b e r t  B i s m a r k  ma stale objąć 
tekę spraw zewnętrznych.

Wybuchło powszechne powstanie Arabów i 
murzynów w Afryce wschodniej p r z e c i w  
N i e m c o m .

C a r n o t  udał się d. 25. b. m. do Melnu ; 
dnia 30. powróci do Paryża, a d. 6. października 
pojadzie do Lugdnnn, Annecy i Dijon, zkąd dnia
11. paźdz. do Paryża powróci. Termin zwołania Izb 
jeszcze nieoznaczony, zapewne z powodu scysji mię­
dzy komisją budżetową a ministrem marynarki Kran- 
tzem. Minister oświadczył, że wobec morskiego sta­
nowiska Francji i konkurencji, jaką floty Anglii i 
Włoch flocie francnzkiej ezynią, musi obstawać przy 
swoich Zadaniach; mimo to komisja 5 mil. fr. zjego 
żądań okroiła. Zdaje się, że oportuniści chcą od 
ministra marynarki rozpocząć dzieło o b a l e n i a  
g a b i n e t u  r a d y k a l n e g o .

Z kilku miejsc donoszą o demonstracjach 
wyborców przeciw b n l a n ż y z m o w i .

Z Londynu donoszą: Pułkownik Graham za­
atakował T y b e t a n  w przesmyku jelaptynskim 
i pobił ich na głowę. Tybetanie utracili 400 lu­
dzi w zabitych i rannych. Graham maszeruje ku 
dolmie Chnmby, znajdującej się jnż na terytorjum 
Tybetu.

P a p i e ż ,  przyjmując wczoraj duchowieństwo 
włoskie, przybyłe z pielgrzymką, miał mowę, w 
której mocno wystąpił przeciw rządowi włoskiemu, 
i jak słychać domagał się zwrotu władzy świeckiej.

Jak z M a d r y t u  donoszą, biskup tam tej­
szy rozesłał do innych dyecezyj hiszpańskich pro­
gram w i e c u  d u c h o w n e g o ,  który ma się od­
być w stolicy. Wedlng tego programu bedzie to 
zgromadzenie o charakterze przeważnie naukowym; 
kongres ma się podzielić na sekcje, z których 
każda będzie obradować pod przewodnictwem dy­
gnitarza kościelnego, a uchwały każdej sekcji bę 
dą następnie przedmiotem obrad na ogólnem ze­
braniu. W Madrycie panuje przekonanie, że kon­
gres przekroczy granice tego programu i że za­
padną na nim ocbwały, domagające się przywró­
cenia świeckiej władzy papieża. Na ogóluycb ze­
braniach ma przewodniczyć nuncjusz papieski, a 
w razie jego nieobecności arcybiskup z Toledo, 
jako prymas hiszpański.

Krą/.y pogłoska, że C r i s p i  zapytał w Ma­
drycie, • czy H i s z p a n i ą ,  ui« byłaby skłonną 
przystąpić do p o t r ó j n e g o  p r z y m i e r z a .  
Sagasta zastrzegł sobie swobodę akcji zarówno 
wobec Francji, jak potrójnege przymierza.

Z Belgradu donoszą: Ponownie rozchodzi 
się wieść, że król Milau odstąpił od zamiaru 
r o z w o d u ,  a zadowolić się chce separacją — 
W celn naradzenia się nad tą sprawą zostali 
w tyeh dniach powołani do Gleichenbergn były 
minister Miłojkowicz, Christicz i adwokat Gyor- 
gyewicz. Obywatelstwo belgradzkie urządziło oso­
bną wspaniałą ucztę na cześć reprezentantów 
b u ł g a r s k i c h ,  którzy tn bawili na uroczysto­
ści Wuka Karadzicza. Z Kragnjewacza donoszą, 
że w tamtejszej ekolicy złapano kilku niebezpie­
cznych o p r y s z k ó w .

K s i ą ż ę  b u ł g a r s k i  wydał po ukończe­
niu manewrów z oboro pod Maraszem rozkaz 
dzienny do armii, w którym wszystkim oddziałom 
wyraża najwyższe zadowolenie co do marszów, 
manewrów i dawania ognia, i kończy nadzieją, że 
armia bułgarska i nadal będzie się starała do­
równać najlepszym armiom dla dobra ojczyzny 
i dynastji.

Matkę księcia przyjmowały w drodze w ł a ­
d z e  r u m u ń s k i e  z nadzwyczajnem od3Zcze- 
gólnieniem.

Książę darował w Rnszcznkn metropolicie 
drogocenny pektorał.

W odpowiedzi na artyknł Nowej Pressy o 
aspiracjach b u ł g a r s k i c h  d o  M a c e d o n i i ,  
odpowiada półurzędowa Swoboda, że rząd bnłgar- 
ski stara się ustawicznie o to, aby z pomocą sil­
nej i jednolitej Bnłgarji zapewnić przedewszyst- 
kiem swój byt własny, równocześnie zaś i egzy­
stencję panowania Osmanów na Bałkańskim pół­
wyspie. Opublikowanie przez Swobodę igitacyj w 
Macedonii i Albanii, prowadzonych tam przez gre­
ckich a raczej rosyjskich ajentów miało jeno na

celn, skierować wzrok Turcji aa te rosyjskie i 
greckie machinacje, których zamiarem jest, spro­
wokować uciśnione narodowości do przedwczesne­
go powstania i w ten Bposób wywołać wojnę euro­
pejską. Owoż Swoboda chce zwrócić uwagę Tur­
cji, aby pizez udzielenie Bnłgarom i innym naro­
dowościom w Macedonii swobód, przyznauych im 
nawet przez kongres berliński, nmożebniła dalszą 
ich egzystencję i w ten sposób wydarła broń z rąk 
agitatorem greckim i rosyjskim, zagrażającym u- 
stawicznie pokojowi enropejskiemn. W takim ra ­
zie wszelkie skargi interesowanych narodowości 
ustałyby od razn. Tak samo, jak zdrowe i silne 
Węgry są konieczne dla dalszego istnienia całej
Anstrji, tak samo silna jest dla Turcji
kwestją żywotną. „W tym właśnie dnchn — koń­
czy Swoboda — należy rozumieć wrzekome poro­
szenie przez nas kwestji macedońskiej.®

Bismark; a pamiętniki Frydryka.
Cesarz Wilhelm dla widzenia się z ks. Bi- 

smarkiem, a nie z powodn inangnracji kasyna 
wojskowego, odroczył był swój wyjazd do Detmol- 
dn o jeden dzień. Ks. Bismark przybył we wto­
rek rano nagle i niespodzianie do Berlina. H am ­
burger Corr. donosi, że kanclerz wydał dyspozy­
cje do wyjazdn zaledwie na kilka godzin przed 
wyjazdem. Podróż odbył wbrew zwyczajowi w 
uniformie kirysjerskim. Ten sam dziennik donosi, 
że przyczyna przyjazdn kanclerza do stolicy była 
bardzo ważną i pozostaje w związku z publikacją 
zapisków cesarza Frydryka. Natychmiast po przy­
byciu do Berlina ndał się Bismark do Poozdamn, 
gdzie dłngo konferował z cesarzom.

Urzędowy Reichsanzeiger donosi: Ks. Bi­
smark wystosował w sprawi# ogłoszonego pamię­
tnika ces. Frydryka, bezpośrednio po publikacji, 
następujący raport do cesarza Wilhelma I I : „U- 
ważam pamiętnik w tej formie, w jakiej się po­
jawił, za nieprawdziwy. Następca troun pozosta­
wał w  r. 1870 d o za  sferą politycznego działania, 
a ja nie posiadałem królewskiego zezwolenia do 
omawiania z królewiczem Frydrykiem tajnych 
kwestyj politycznych, gdyż król pruski Wilhelm 
obawiał Bię niedyskrecji na dworze angielskim i 
mogącej ztąd wyniknąć szkody dla niemieckich 
spraw związkowych, ponieważ królewicz ówczesny 
był skłonny do gwałtownych kroków przeciw 
sprzymierzonym książętom niemieckim.

„Zapinki te — powiada książę w dalszym 
ciągn raportu — zdają sio pochodzić raczej od 
kogoś z otoczenia następcy tronu i na każ ly spo­
sób zostały dopiero po wojnie uzupełnione. A gdy 
by nawet dyarjtigz ów ł-prawdziwy — dodaje 
Bismark — to mnsianoby zastosować § 92 kode­
ksu, karzący wyiawianie tajemnie państwa mogą­
cych narazić przyszłość Niemiec. Należy też zmnsić 
wydawnictwo do wymi-nienia sprawcy publikacji 
bez wzgledn na to, czy publikacja jes t ntsntyczną 
czy podrobiona.®

W skntek cesarskiego zezwolenia m inister­
stwo sprawiedliwości wezwie proknratnrję państwa 
bezzwłocznie do zarządzenia karnego postępo­
wania.

Ogromne zdziwienie wywołał powszechnie 
nstęp w raporcie ks. Bismarka, wprost bez ogró­
dek wypowiadający, że obawiano się niedyskrecji 
ze strony Frydryka na dworze angielskim

Jak słychać, redakcji Deutsche Rundschau  
dała pamiętnik Frydryka pani Normann, wdowa 
po byłym sekretarzu Frydryka. Na posadzie tej 
pozostawał jej mąż la t 19 i mnsiał ją  porzneić 
w ikutek osobistego wdania się kanclerza, który 
nie mógł ścierpieć zbyt liberalnych jego przeko­
nań. Normann otrzymał posadę posła w Brunświku. 
Dopiero po wstąpienin Frydryka III. na tron przy­
był Normann ponownie na dwór cesarski, a w krót- 
ce potem rozstał lip za światem. Nasuwa się za­
tem przypuszczenie, że Frydryk, widząc sie z Nor- 
mannem jnż w czasie ostatniej swej choroby, po­
wierzył mu jeden egzomplarz pamiętnika, i że 
Deutsche Rundschau  otrzymała go teraz od wdo­
wy, s 'ełniającej wolę męża.

Zdaje się, że fnrje kanclerza wywołało nie 
ogłoszenie pamiętnika Frydryka z r. 1870—71, 
gdyż w nim uic nie ma, coby ubliżało kanclerzo­
wi ; aU owszem zapewne się obawia ogłoszenia 
innych pism Frydryka. Wierny swojej zasadzie 
gruchotania wszystkiego, co śmie stawić mu czo­
ło, nie zawahał sie kanclerz pouiewisrać nawet 
ideę lojal mści dla dynastji, i jak za życia F ry­
dryka, gdy już był cesarzem, bezwzględni* w pi­
smach gadzinowych spotwarzał cesarzową Frydry- 

I kowe. *ak teraz nie waha sie oplwać cieni cesa­

rza liberała, zarzutem, że był szpiegiem dworn 
angielskiego.

W dziejach wywracania idei monarcbicznej 
zapiszą kiedyś republikanie ks. Bismarka w poczet 
głównych bohaterów swoich.

Odezwa zwołująca wiec ruski
i wnioski sejmowe ruskie.

Nie a b s t e n c j a  więc Rusinów od publi­
cznego życia, jak chcieli Pobiedonoscew, Neue 
fr . Presse i kilka ciemnych esysteneyj na posłu­
gach dwóch pierwszych w Galicji, ale p r o s k r y -  
p c j a  „ c z u ż i c h  l i o d e j ® a kraju — oto co pro- 
ponnją mężowie, zwołujący wiec rnski do Lwowa 
na dzień 11. października r. b. Aby zaś nie za­
rzucono nam, że zestawiamy dowolnie dwie od- 
mienne rzeczy, wypowiadamy z góry, że jednam 
jest źródło, z którego wyprowadzają tak heroldzi 
pana Pobiedonoscewa i Nowej Pressy swoje woła­
nie o abstencję, jak i mężowie zwołnjący wiec 
swoją Odezwą o potrzebie nsnnięcia „czużich liu- 
dej®. Ci ostatni powołują się na uchwały wiecu z 
przed laty pięciu, nie starając się wcale od pier­
wszych odróżnić.

Mężowie podpisani pod odezwą proskrypcyj­
ną są to, niestety, panowie: Dr. Antoniewicz, T e ­
o f i l  B e r e ź n i c k i ,  Szczęsny Biliński, Stefan 
Kaczała, Mateusz Kaszewko, Piotr Liniński, Kse- 
ncfont Ochrymowicz, J o l j a n  R o m a ń c z u k ,  
Mikołaj Siczyński. Wypada te nazwiska zapamię­
tać. Ich zaś głos proskrypcyjny brzmi jak na­
stępuje :

„...Na ziemi Daniela, przyłączonej do austrja- 
ckiej monarchii jako kraj m ęki, obdarzeni jedna­
ką z innymi konstytucją — słyszymy w szkole, 
urzędzie i sądzie o b c y  j ę z y k ,  widzimy na 
w s z y s t k i c h  wyższych stanowiskach o b c y c h  
1 a d z i, w Radzie Państwa i w  S e j m i e  k r a ­
j o w y m  o b c y  I n d z i e  p i s z ą  d l a  n a s  u s ta -  
* j ;  o b c j  I n d z i e  wciskają się nawet do na­
szego kościoła, o b c y  w z n a c z n e j  c z ę ś c i  
k o r z y s t a j ą  z n a s z e j  p r a c y . . .

Ciż sami mężewie, którzy podobne twierdze­
nia wygłaszają Indowi i światu, ciż sami dniem 
przedtem podpisali wniosek sejmowy o powiększe­
nie liczby klas z wykładowym jeżykiem ruskim 
w szkołach średnich, o powiększenie liczby wyż­
szych szkół pospolitych rnskicb i o seminarjnm 
nauczycielskie wyłącznie ruskie — motywując, że 
w kraju znajdnje się p r z e w a ż n a  l i c z b a  
s z k ó ł  I n d o w y c h  r m k i c b ,  że klasa para- 
lelna otwarta świeżo w Przemyśla ma aż 50 
uczniów, i że piąć utrakwistycznych seminarjów 
nauczycielskich są niewyetarczającemi n a  w z r a ­
s t a j ą c ą  p o t r z e b ę  szkół ruskich.

Tak wygląda, wedle ich własneg) zeznania, 
n i e u z n a w a n i e  ruszczymy na tej ziemi. Lecz 
nie o to nam chodzi w tej chwili, nie o mniej-zy 
lnb większy wymiar iustytncyi potrzebnych dla 
rozwoju rnszczyzny. nie o większe lnb mniejsze 
uznanie w naszem życia pnbhcznem żywiołu ru­
skiego. Przede wszy stkiem wypada nam wytknąć 
dla zbudowania świata i gwoli własnej nance, że 
wniosek powyższy podpisali ci, którzy mówią, że 
w Sejmie „ o b c y *  piszą nstawy.yKim że są więc 
oni?... Wypada zapytać także: rozem jest Sejm 
dla nieb, powołnjących sie na konstytucją obo­
wiązującą?... może także „ o b c ą *  instytucją 1.., 
Pod Odezwą, prawiącą o zajecin wszystkich wyż­
szych stanowisk pizez obcych ludzi i o pisanin 
nst.aw przez obcych, podpisywanym jest także pan 
Teofil Bereźnicki. c z ł o n e k  W y d z i a ł u  k r a ­
j o w e g o  — ktoś tn Bię myli zatem z nmysłn. a 
świat koniecznie ma być oszukiwanym?... Albo 
dla panów podpisanych na odezwie sejm nie jest 
sejmem, to jest najwyższą reprezentacją konsty­
tucyjną kraju. Wydział krajowy nie jest antono- 
micznym rządem krajowym — mimo złożonych 
w jednym i drogim przez nich przyrzeczeń, mimo 
ndziałn w najwższych radach krajowych, mimo 
publicznego powoływania sie na konstytucję — wszy­
stko zatem co robili i robią ci uanowie jest fa ł­
szem. oni zaś sami stoją na stanowisku rewoln- 
cyjnem — gorszem i niebezpieczuiejszem od ab- 
stencji, której się w yrzekają; *albo li też pro­
pagują naprawdę zasadę wyrznceuia tak nazwa­
nych przez nieb „ o b c y c h  l u d z i ®  z krain i 
w imię tej zasady zwołują „wiec rnski*. Tertium  
łon datur.

Nie chcemy dotykać tu nader ciasnego, acz 
wysoce niebezpiecznego eikln-ywizmn wyznanio­
wego -Odezwy*, bo z duchowieństwa podpisali ją 
tylko ksiądz Kaczała i ksiądz Siczyń-ki, a nikt 
pnwa niejszy w Kościele Świeccy tylko ludzie,

nie wiadomej dla świata prawierności religijnej, 
wyłączają tak zwanych przez siebie o b c y c h  ze 
swego Kościoła i Kościół czynią narzędziem pseu- 
do-narodowych agitacji. Nie chcemy też roztrzą­
sać socjalistycznych apelacji „Odezwy*, iż w po­
noszeniu ciężarów publicznych dotkniętemi są naj­
więcej niższe warstwy, wieśniacy i mieszczanie, 
rolnicy i rzemieślnicy, i ie  wszelkie usiłowania, 
aby wszystkie ciężary były rozłożone wedle rów­
niejszej miary o k a z a ł y  s i ę  d a r e m n e m i .  
Ale to skonstatować musimy, że odwołując sie do 
ncznć religijnych pogwałconych i do krzywd ma- 
terjalnych, na które rzekomo nie ma rady — 
owszem nowe prawa autonomiczne nowemi zagra­
żają nieszczęściami, wedle „Odezwy® — mężowie 
podpisani na „ O d e z w i e ,  zwołają wiee ludowo- 
narodowy, aby na nim dyskutować. Ce? Czytelnik 
mniema zapewne, ie  kwe^tje jakiejś niezmiernej 
doniosłości, tyczące sie nstrojn politycznego lnb 
społecznego. N ie! zwołują go, aby dyskutować:

1) o obecnem położeniu Rusinów,
2) o nowej ustawie drogowej,
3) o przyszłej ustawie propinacyjnej.
Nie ma wątpliwości niestety, że i te skro­

mne przedmioty, że te kwestje godne zaiste wsze­
lakiej publicznej dyskusji, będą roztrząsane w dn­
chn rozkiełznanym i burzycielskim samej odezwy, 
bo wszakże dla tego wydaną ona została. Nie b a ­
cząc na to, skłonni bylibyśmy przecież nważać 
roztrząsanie tych spraw za dopuszczalne i pożyte­
czne może, gdyby sama różnica wielkiego rozma­
cha od skromnego praktycznego skntkn, nie do­
wodziła, że wiec ma być tylko dalszym ciągiem 
odozwy, wszystko zaś razem ma być jedną agi­
tacyjną całością w zdradzieckim dnchn odezwy.

I czyż mężowie naszego życia publicznego, 
którzy się puszczają na podobne przedsięwzięcie, 
powołując się zarazem na krytyczne położenie 
świata — jak to czynią w odezwie — mogą nie 
wiedzieć, na czyją korzyść wychodzi taka agita­
cja ? Konstytucja w najdonioślejszem zastosowaniu 
swojem nie zniesie ani sejmn, ani rządów autono­
micznych —  lecz przeciwnie wzmocnić je prze­
znaczona. Konstytucja zarówno osłania wszystkich 
synów tej ziemi, a prawo przyrodzone i siła rze­
czy nie pozwolą wyrzucić z rodzinnego kraju ni- 
koge 8 w o j  e g o ,  a tern bardziej całych odłamów 
ludności, choćby siłą brutalną, choćby z jednego 
tylko powiatu. Apelacja do klasowych nienawiści, 
skierowana przeciw konstytucji — rozbije się e 
nią samą. Po cóż więc igrać z ogniem, po co i 
dla kogo wzniecać pożary?... Pożary zagasim; 
lecz krzywda jaką agitacja podobna spraw u  kra­
jowi, krepując jego rozwój wewnętrzny — tyle po­
trzebny dla ropwojn ruskiego żywiołu — i dyskre­
dytując go na zewnątrz, najprzód się pomści na 
ruskim żywiole. Pomści sie ona przedewszystkiem 
za kordonem, a pomści w sposób okrutny, bo go 
tam żadna nie zasłania konstytucja i żadne bra­
tnie Hczacie. Tym nastęustwom nikt nie przeszko­
dzi, i toz sie nazywa słnżyc lodowi ruskiemu 1 
Meżowie oodpisani na edezwie, są dosyć światły­
mi i dosyć obytymi w polityce, aby wiedzieli na­
przód, koma i jakiej sprawie takiem  dziełem u- 
słnżyć mogą jedynie.

Niech bedą spokojni; znajda się inni wśród 
zastępów politycznych naszych, co kraj, autonomię 
i rozwój konstytucyjny zasłonią przed następstwa­
mi tego rodzajn agitacji. Lecz niestety, powiada­
my, nie wypadnie to w takim razie i tntaj na 
korzyść ruskiego żywiołu.

Ustawy są środkiem, a instytucje naczyniem 
w które życie treść wlewa. Ustawy mają kraj 
wzmacniać, a instytucje być pomyślności publi­
cznej filarami. Poseł Romańcznk wraz z towa­
rzyszami żąda rozszerzenia i obwarowania szkol­
nictwa ruskiego, a powołuje się przytem na po- 
jednawczość swoich polskich kolegów. Czyż znaj­
dzie się ehoćby jeden z tych ostatnich, liczący 
się ściśle z przeszłością narodową i dzisiejszą 
swą konstytucyjną odpowiedzialnością, choćby był 
najżyczliwszym dla Rusinów i ich rozwojn, któ­
ryby się nie zapytał w swem sumieniu: czy żą­
dania wnioskodawców, gdyby były soełnionemi, 
wzmocnią kraj, czy nowe zakłady będą nowemi 
rękojmiami wewnętrznego pokoju i rodzicielami 
społecznej pomyślności ?

Pojeduawczość nie mierzy się łokciami, jak 
i równouprawnienie osób czy języków. Nie idzie 
też o to, jakie iustytneje mają być wzniesione na 
nowo, lecz na jaki zostaną oue obrócony pożytek i 
kto niemi będzie kierował ? A jeśli badając to ją­
dro kwestji i wniosków, reprezentant kraju, odda­
ny najbardziej Rusinom, weźmie pod nwage wyda­
ną współcześnie przez wnioskodawców odezwę do 
lndn, z jej celami i zwymownem jej świadectwem 
w jakim dnchn ebeą ten Ind prowadzić — to

Z p u p ó w  cesarza Frydryka IH.
(Ciąg dalszy).

17. stycznia. Po południu posiedzenie n kró­
la, na którem był Bismark, Schleinitz l ł ) i j a ;  
rozmawialiśmy w strasznie ogrzanym pokoju przez 
trzy godziny o tytułach, o następcy tronn itd. 
Przy obradach nad tytułem , Bismark przyznaje 
się, że już podczas układów o konstytucję, pełno­
mocnicy bawarscy nie chcieli sie zgodzić na ty­
tuł : Cesarz Niemiec (Kaiser von Deutschland) 
i że nareszcie, aby jemu dogodzić, przyjęto ty­
tuł : cesarz uiemiecki. Tytuł ten, tak królowi, jak 
i mnie nie podobał się, ale — napróżao. Bismark 
starał Bię dowodzić, ie  ty tn ł : „cesarz Niemiec®
oznacza władzę terytorjaluą, której my nad pań­
stwem me posiadamy, gdy tymczasem „cesarz 
niemiecki® jest naturalną konsekwencją ty tn łn : 
Imperator Romanus. Musieliśmy się zastosować. 
Gdy tedy przyznajemy, i* nie posiadamy żadnej 
władzy terytorjalnej nad rzeBzą, ten, co koronę 
dzierży, jako i następcy jego, są niejako wyjęci z 
królewskiej rodziny praskiej, a skutkiem tego nie 
utrzymała się moja opinia, iż cała nasza rodziua 
powinna otrzymać ty tuł cesarski. Następnie ałogo 
debatowaliśmy o stosnnkn cesarza do króla, po­
nieważ Jego kr. Mość, wbrew tradycjom praskim, 
cesarza stawia wyżej. Obydwaj ministrowie, wraz

»ł) Ówczesny m inister królewskiego dworu.

ze mną, oponowali, powołuiąc się na archiwa, we­
dle których Frydryk I., uzuając cara Rosji cesa 
rzena, wyraźnie podniósł, że Unże nigdy nie ma 
mieć pierwszeństwa przed królem pruskim. Fry­
dryk Wilhelm I. jakoby uawet żądał, aby przy 
spotkaniu sie z cesarzem niemieckim równocze­
śnie z nim wchodził do namiotą o dwóch drzwiach; 
nareszcie Bismark zaznaczył, te król Fryderyk 
Wilhelm IV. tylko przez wrodzoną sobie skro­
mność zaprowadził to, iż królowie pruscy ustąpili 
pierwszeństwa arcyksiążęcemn domowi cesarstwa 
anstrjackiego. Król jednakże oświadczył, że po­
nieważ Frydryk Wilhelm III. przy spotkaniu się 
z cosarzem Aleksandrem I. uznał, iż ostatniemu, 
jako cesarzowi, należy się pierwszeństwo i dla 
niego wola królewskiego ojca jego jest decydują­
cą Gdy jednakże później z dyskosjt wynikło, te 
rodzina nasza zachowuje obecne swoje stanowisko, 
król wyraził życzenie, abyśmy stali na równi z 
domami cesarskiemi. Nareszcie wszelkie postano­
wienia w tym względzie odroczono do czaro po­
koju lub k"rouacji. O ministrach rzeszy nie było 
mowy ; Bismark zostanie kanclerzem ; chociaż ta 
okoliczność, iż będzie miał tytnł taki sam, jak 
BenBt, tak mn jest wstrętną, że zawołał, iż wej­
dzie przez to w złe towarzystwo. Barwy niemie­
ckie nie nastręczyły żadnych trudności; król je­
dnakże oświadczył, że je akceptnje tylko obek 
pruskich; protestował przeciwko „cesarskiemu 
wojsku®, a tylko zgodził się na „cesarską mary­
narkę*. Widać było, jak mu truduo będzie roz­
stać się jutro ze starymi Prasami, z którymi się

tak zrósł. Gdy wskazałam na historję domu aa- 
szego, jak z bnrgrafów staliśmy sie kurfurstami, 
a później królami, odpowiedział: „Mój syn całą
duszą przejął się nowym porządkiem rzeczy — 
mnie on jnż obojętny; ja  dbam o Pru*<y. On i 
jego potomkowie powołani są do wprowadzenia 
w życie idei zjednoczonych Niemiec.®

18. stycznia. Zadanie moje i żony mojej jest 
obecnie podwójnie trudne, ale cieszę się z togo, 
ponieważ żadna trudność mnie nie przestrasza, 
ponieważ dalej czuje, ie  nie zabraknie mi odwagi 
do podjęcia kiedyś pracy swojej, a nareszcie po­
nieważ jestem  przekonany, że nie przypadkowo 
tak się złożyło, że pomiędzy 30. a 40. rokiem 
życia po kilkakrotnie byłem powołany do powzię­
cia bardzo weinych deoyzyj i do przeprowadzenia 
ich z narażeniem się na niebezpieczeństwo. Dłn- 
goletnie nadzieje ojców naszych, ideały niemiec­
kiej poezji, ziściły się, a oswobodzone od wszel­
kiego balastu rzymskich tradycyj, powstaje zre­
formowane gruntownie państwo , po 60-letnieh 
eiemnościach, pod dawną nazwą i pod sztandarem 
który przyświecał mn przez 10 wieków.

22. stycznia. Dziś po raz pierwszy w mo­
dlitwie wymieniono eesarza i króla. Cesarz powie­
dział do otoczenia swego, że jak dotąd, i nadal 
nozostaje dlań królem. Ponieważ nie bedzie mi­
nistrów państwa, więc pragnąłbrm  Rogenbacha 
polecić dla Alzacji, k tórą zna dokładnie. Trzeba 
koniecznie przyciągnąć me-Prnsaków ; król o tern 
ais będzie chciał słyszeć.

23. stycznia. Wieczorem otrzymałem rozkaz 
gabinetowy co <to tytułu mego, ale to kwestja 
iodrzędna wobec wewnętrznej jege w artości; czu­

ję  się jnż tylko Niemcem; nie znam różnicy uo- 
miedzy Bawarczykiem, Badeńczykiem, i jak się 
tam  jeszcze inaczej nazywają mieszkańcy 33 oj­
czyzn naszych; aie chcę się jednak mieszać do 
ich spraw wewnętrznych i pozbawiać ich cech 
właściwych. Oby wszyscy Niemcy mnie i żme 
moją uważali za swoich, a nie za natrętów z pół­
nocnych Niemiec!

27. stycznia. Dziś 13 rocznica urodzin Wil­
helma. Oby wyrósł na dzielnego, zacnego, nczci- 
wego człowieka, w calem słowa tego znaczeniu, 
na męża iście niemieckiego, który bez n 'rzedze- 
nia po irowadzi dalej to, co dziś rozpoczęte ! Dzię­
ki Bogn, pomiędzy nim i nami jest stosnnek pro- 
ety, naturalny i serdeczny; będziemy się starali, 
aby zawsze nas uważał za najlepszych swoich 
przyjaciół. Przejmuje trwogą myśl, jakie nadzieje 
dzisiaj już pokładają w tern dziecku i jaka jest 
nasza odpowiedzialność wobec ojczyzny za kiero­
wanie jege wychowaniem, które zewnętrzne wzglę­
dy rodzinne i dworskie, i inne okoliczności, nie­
zmiernie ntrndniają.

6. marca. Starałem Bię pozyskać Bismarka 
na korzyść Rogenbacha, aby go m anowano na­
miestnikiem Alzacji, ale najzupełniej mi się to 
nie powiodło.

7. marca. Ferrieres. Nawet największa głn- 
pota dziś jnż nie zdoła zniweczyć tego, co się 
stało. W ątpię o szczerości zamiara oparcia Nie­

miec na grnncie wolności i sądzę, że stanie się 
to dopiero wteży, gdy moja wola będzie decydo­
wała. Doświadczeń takich, jakie ja nabyłem przez 
lat 10, nie naby*a się napróŻBO. W narodzie zje­
dnoczonym znajdę silna oparcie dla swoich poglą­
dów, mianowicie, gdy będę pierwszym monarchą, 
który stanie wobec naroda ze szczerem uznaniem 
dla konstytucyjnych urządzeń państwowych. Nie 
mam też żadnej nienawiści dla Fraucnzów; będę 
raczej pragnął pojednania.

8. marca Dzisiaj spokój; spacernję ze Sto- 
schem. Rotschild nagromadził tn przedmioty zby­
tku bez systemu. Bismark ma zostać księciem, 
Moltkie feldmarszałkiem. Granyille, Triq etti i 
Hyacinthe oddają w listach sprawiedliwość moje­
mu charakterowi, niezależnie od strony, w której 
decyduje dana chwila. Co się tyczy powagi poglą­
du i przekonań politycznych, to one mogą być 
tylko wynikiem walki i dojrzałości wewnętrznej. 
Jestem szczęśliwy, gdy widzę, że usiłowania moje, 
podejmowane w interesie uciśnionych, znajdują 
n tanie n Niemców i ich sąsiadów i że oni przez 
to nabierają zaufania d mojej przyszłości. Napo­
leon stara się zbliżyć do n as; pragnąłby nlżenia 
warnnków pokojowych, obiecując w zamian za to 
wspólna wojnę przeciwko Anglii.

11. macra. Za cesarza — do Ronen; w A- 
miens będzie dzielny Goeben °).

12. marca. Wracamy do domn po 9-cio mie­
sięcznej niebytności.

°) Komendant korpusu. (C. d. n.)
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wątpimy, aby go już przekonała na korzyść wnio­
sków najbardziej nawet nmiarkowana mowa sej­
mowa posła Romańczuka. — Czyi więc przedsię­
wzięcie, na czele którego stanęli podpisani na ode­
zwie, może się obrócić w ekonomii wewnętrznej 
życia krajowego i państwa na korzyść ruskiego 
żywiołu ? Nii-ohże członek Wydziału i posłowie 
podpisani na wniosku odpowiedzą sami na to py­
tanie 1 Ale być może, ii  i ten wniosek ma być 
jedynie tylko narzędziem rozkładowej agitacji, 
wrogiej dla bytu krajowego...

kijowskie, t&kiemi czynami uświetnił 900-letnią 
rocznicę przyjęcia chrześcijaństwa i dał świade­
ctwo tolerancji religijnej, o której zapewniał ksiądz 
Raczki, były prezydent akademii zagrzebskiej.

(D eien. Poen.J

Prześladowanie Unitów.
Gubernia orenburgska, 19 września.

W BntyBku dwadzieścia rodzin unickich, o 
których pisaliśmy dawniej, zostawało prawie cały 
rok. Od 12. czerwca r. b. nie wydają im pieniędzy 
na życie, a 13. czerwca' pozabierali gwałtem ich 
tłumoki na fnrmanki, a unitom kazali udać się 
do ehałop, które dla nioh pobudował rząd.

Unici rozkazu nie posłuchali, lecz zgroma­
dzili się na placu około cerkwi, porozkładali się 
tam, i oświadczyli stanowczo, że dalej nie ruszą 
z miejsca. 150 dziesiętników, policja z trzema 
nriadnikami i stanowym otoczyli ich, a następnie 
stanowy zapyta! unitów, czy pójdą dobrowolnie 
na miejsce dla nich przeznaczone. Unici oświad­
czyli powtórnie, że nie przyjmą ani gm ntu, ani 
domów, gdyby ich nawet porąbano na kawałki. 
„Jeżeli wy nie przyjmiecie — rzekł stanowy — 
to na wasze miejsce przyślę innych, a was wywio­
zę na Sachalin*.

„Dokąd chcecie, wysełajcie, wszystko dla 
nas jedno, gruntu i domów nie przyjmiemy. Zie­
mia nasza na odlasiu należy do nas na mocy 
ukazu carskiego. Nikt nie ma prawa odbierać jej 
nam i sprzedawać. Nic takiego nie zrobiliśmy 
także, za co nas mogliby tak snrowo karać”,

Rozpoczęto więc gwałtem brać unitów na 
furmanki, nie mieli jeduakże rozporządzenia, by 
unitów wiązać. Unici, pobrawszy się za ręce i n- 
formowawszy w ten sposób ścianę, oparli się siła 
i nie pozwolili się wziąć na wozy. j

Siedzieli więc unici na placu cały tydzień. ( 
Przyszło nareszcie rozporządzenie, aby unitów po­
wiązano i zaprowadzono do wyznaezouych dla nich 
chałup. Zaczęto ich wiązać, poprzostraszali dziatki, 
a trzynaście kobiet zemdlało. Chociaż nie było 
rozpoiządzenia, aby unitów bić publicznie, sta­
nowy postąpi! sobie inaczej. Leciały na nich razy 
ze wszyetkich stron. Nie szczędzono starców ko­
biet i dzieci. Unitów powiązanych i zbitych od­
niesiono do chałup. Gdy przybyli na miejsce, ka­
zano im schodzić z wozów. Ponieważ nie usłuchali 
rozkazu, zrzucano ich powiązanych z wozów jak 
słomę.

Następnie rzekł stanowy do unitów : „Po- 
zdrawlaju was z nowosielijem.” Nikt uiu nic na 
to nie odpowiedział. Gdy stanowy odszedł, nnicl 
zabrawszy swe tłomoki, wyruszyli za wieś na po­
le. Stanowy zebrawszy uriadników i policjantów 
dogonił ich za wsią i zapytał, dokąd dążą P

Otrzymawszy odpowiedź : Dokąd nogi ponio­
są — rozkazał otoczyć strażą i nie puścić dalej 
aż do rozporządzenia władzy wyższej.

Z trzynastu kobiet, które zemdlały, umarła 
córka Pawła Wawrzyniaka Zbite i pokaleczone 
zwłoki nieboszczki leżały na polo eeły tydzień. 
Jaką przyczynę śmierci znalazł lekarz, który od­
bywał sekcją, nie wiadomo.

Rzeczywiście umarła wskutek wycieńczenia, 
głodn i nużącej podróży, przestrachu i ciężkich 
razów, które waliły aię z rąk atrażników na gło­
wę biednej dziewczyny wówczas, gdy nnitów 
wiązano.

Do pilnowania unitów przysłano trzech u ria ­
dników i 50 policjantów. Unici umierali prawie 
z głodu i pragnienia. Trzy dni nic nio jedli, gdyż 
nie puszczono ich do wsi nawet z konwojem dla 
knpieuia ehleba. Przez dni dziesięć pilnowało ich 
50 ztrażników, następnie pozostało tylko trzech, 
a później zabrano i tych, sostawiwszy unitów sa­
mych na polu.

Nazajutrz, a była to niedziela, nnici zoita- 
wiwszy wszystkie swe tłumoki na pelu, ndali się 
do wołesti (gminy). Uwiadomiono o tem natych­
miast stanowego. Nie dochodząc do wołosti unici 
spostrzegli dążących kn nim włościan z drągami, 
uriadników i żołnierzy mbrojouych. Chociaż unici 
nie dali żadnego do tego powodu, trzech z nich 
otrzymało ciężkie rany w głowę, zraniono też trzy 
kobiety. Unici rąk nie podnieśli przeciw swym 
cismiężcom, nie bronili się nawet, lecz w porząd­
k i  postępowali dalej na oślep. Na drodze przy 
młynie zerwano most. Woda tam głęboka, tak że 
unici nie mogli jej przejść w bród —  zostali pod 
gołem niebem. Sześciu aresztowano, mianowicie: 
Błażeja Kossowskiego, Stefana Hawryluka, Piotra 
Szubarczyka, Szymena Czeczota, Antoniego W a­
wrzyniaka i jego brata Jędrzeja.

Na gruntach iwankowskich o gładzie i chło­
dzie siedzieli oni cały tydzień. Między nimi znaj­
dowały się kobiety i kilkoletnie dzieci. Przybył 
do nich stanowy, rozkazał ich powiązać i odwieść 
do chałnp wybudowanych dla nich. Przyjeżdżał 
też i gubernator, Na zapytanie nuitów. za co ich 
prześladują, odpowiedział, że oni sami o tem bar­
dzo dobrze wiedzą. Przyrzekł jednakże zatele­
grafować do m inistra spraw wewnętrznych. Jeżeli 
otrzymam odpowiedź — mówił gubernator — aże­
by was zostawić intaj, zostaniecie — nikt was o 
to nie bedzie pytał, czy waua się to podoba, czy 
l ie ;  jeżeli rozkażą odesłać dalej, naprr.ykład do 
gnbernii irkuckiej lnb ua Sacbalin, wyślę was. 
W każdym razie na Podlasie nie wrócicie.

Unici w odległości pięćdziesięciu sążni od 
tyeh domów, które dla nich pobudowano, porobili 
bałagony (namioty), w których mieszkają. W do­
mach rzeznaczonych dla nich ani jeden uie mie­
szka. Pilnuje ich trzech uriadników i czterdziestu 
policyjnych.

U nas mamy już chłodne powietrze. W na­
miotach zimno dokuczliwe. W skutek głodu i zi­
mna można się spodziewać mię Izy unitami roz­
maitych chorób. Odpowiedzi z Petersburga nie 
ma dotychczas żadnej. Władze miejscowe powia­
dają, że nnitów przytrzymają ,do zimy, a wówczas 
oni dobrowolnie zamieszkają w przeznaczonych 
dla uich chałupach. Nie wiadomo tylko, ilu ich 
jeszcze pozostanie przy życiu?

Wreszcie nuici zdecydowali się raczej umrzeć 
z głodn i zimna, niż zamieszkać w tych chału­
pach. Dowiedli oni, że słowa dotrzymać nmieją. 
Sześciu nnitów pozostaje w więzienia gminnem. 
Nazwiska ich wymieniliśmy. Sześciu, mianowioie 
Antoniego Morgunowicza i jego syna Józefa, Grze­
gorza U sza, Józefa Kuozyńskiego, Pawła i Jana 
Kuczyńskiego odwieziono do Czelaby i wtrącono 

o więzienia policyjnego. Reszta pezostaje na

Wybór z m. Lwowa.
Miasta wielkie z dawien dawna przewodni­

czyły krajom ruchliwością życia publicznego; 
z miast szły hasła do podejmowania spraw, ma­
jących na celu zbawienną reformę społeczeństwa; 
miasta wytykały kiernnek politycsny, którego na­
ród powinien się trzymać.

Dzisiaj, n schyłku kadencji naszego ciała 
prawodawczege, rezsiadła się większa niż kiedy­
kolwiek apatja w całym kraju. Stolica powinnaby 
wziąć inicjatywę w rozbudzeniu życia publicznego, 
powinB&by akcją silną, świadomą swych celów, 
rozsądną, nadać kiernnek polityczny nmysłem, 
zwłaszcza, że preeozuwamy wszyscy zbliżanie sie 
ważniejszych chwil dziejowych, w których i losy 
całego narodn mogą się rozgrywać.

Gzy stoliea kraja spełnia to ?  Czy jes t świa­
domą swego zadania ?

Wcale nie. Inteligenoja miasta naszego jest 
zawsze tym lwem spiąoym, którego osioł konie 
jak mn się podoba — i dlatego najbardziej beo- 
ekie kierunki, ośmieszające lndność, i zdające tem 
samem istetne storownictwo spraw narodowych w 
ręce najskrajniejszej prawicy — oto wyraz woli 
m. Lwowa na zewnątrz.

Nie można winić tych, którzy, znalazłszy 
sprawy publiczne bez sterownietwa, pochwycili 
wodze ręką brutalną i silną. Poza tą ręką jest 
głewa na pół ciemna, nie świadoma swych celów, 
kierująca rydwanem spraw publicznych kn niewą 
tpliwemu rozbiciu społecznemu — lecz dłoń jest 
silna, pojęcie obowiązków męskie, poczucie poświę­
cenia nawet, aby się przy sterownietwie utrzymać. 
Czyż można ich winić P

Nie. Cała wina spada na tych, którzy, omo­
tani wygodną bawełną spraw osobistych, mając 
tylko interes własny na okn, tracą z uwagi do­
bro publiczne. Ich to wina, że wykonywanie naj­
piękniejszych praw obywatelskich staje się po­
śmiewiskiem pnblicznem, że w warstwach na pół 
ciemnych, a przeto łatwych do bałamucenia, wy­
twarzają się kierunki antispołeczne, anarchiczne, 
że żywioły te, puszczone lnzem, podkopują porzą­
dek życia pnblicznego, oparty na rzetelnym kon- 
stytncjonaliźmie.

Tą drogą puszczono życie nasze antenomi- 
czne w wielu większych gminach, lekceważono 
wykonywanie praw obywatelskich — i czegóż się 
doezekano ? — Komisarzy rządowych. I to jest 
horoskop całej naszej autonomii i wszystkich spraw 
pnblicznych kraju — to jest najlepsza droga do 
skoszlawienia a nareszcie do zatracenia wszelkich 
praw konstytucyjnych, a kresem tej drogi: jeden 
despotyczny komisarz rządowy.

Czyż tak się zapatrywali dawniej najwybi­
tniejsi reprezentanci inteligencji w m. Lwowie ? 
Czyż Smolka, Ziemiałkowski, Kabat, Marceli Ma­
dejski i wielu innych nie mieli także swoich 
spraw zawodowych, swoich obowiązków prywa­
tnych ? A przecież interes publiczny stawiali wy­
soko — i gdy ohedziło o wykonywanie praw oby­
watelskich, nie brakło im żarliwości i cywilnej 
odwagi — pierwsi stawali do oraey. Nie zbliżali 
się oni, jak dzisiejsza paleitra nasza tylko wtedy 
do innych warstw społecznych, gdy mieli im słu­
żyć za doradców prawnych — ale szli naprzód, 
skupiali okeło siebie klasy pracujące — te same 
klasy, które dziś, puszczone samopas, popełniają 
błędy i niedorzeczności — pouczali je, prowa­
dzili i wytwarzali istotną opinię stolicy.

Dzisiaj nważa się inteligencja za nwolnieną 
od tej pracy publicznej, be i bez niej wybierają 
Redę miejską i posłów. Dość jej na tem, że może 
się w swoich kółkach naśmiać do woli z wybry­
ków, którym dała nazwę tromtadracji — a nie 
zważa, że dopuszcza się ciężkiej winy wobec spo­
łeczeństwa, zaniedbując obowiązki obywatelskie, 
do których jest powołaną. Czyż społeczeństwo mo­
że w takim razie przyznawać inteligenoji tę ste­
rowniczą rolę, de której z natury swego stanowi­
ska pewinienby mieć prawo ?

Jeżeli dziś rozwierzgany osioł kopie lwa śpią­
cego, to dobrze się lwn dzieje. Kto nic nie po­
trafi poświęcić, ten na nic nie zasługnje.

Czas odnowić przedpłatę!!

H a  miejscowa i zamiejscowa.
Lw ów  dnia 28. wrseśnia. 

* D a r e e sa rsk i. Cesarz udzielił

pala.
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rząd roayjaki a* dalekim 
wschodzi obchodził święto tryumfu prawosławia, 
jak dziennikarstwo rosyjikie nazwało nrocBygtośei

_ b prywatnej 
ewej szkatuły Zgromadzeniu PP. Kanoniczek u św 
Ducha de Saxia w Krakowie, ne restaurację klaezto- 
ru, zapomogę w kwocie 300 zł.

* Na cześć m in is t r a  Z lcm ia łk o w sk ieg o  od­
był się wczoraj w sali ratuszowej bankiet, urządzony 
staraniem posłów. Do stołn zasiadło około 80 posłów, 
a oprócz nioh prezydent Mochnacki i wiceprezydent 
namiestnictwa p. Loebl.

Zagaił bankiet toastem na oześć ministra dr. 
Majer. Hr. Gelejewski wzniósł toast ha mory styczny. 
Pan Ziemiałkowski, dziękując za objawy żyozliwości, 
wypił zdrswie krajn.

M enu  było następujące : Kanapki, Coniommć
pomidorowa, łosoś na gorąco, sos holenderski, czom- 
ber z dzika z głogiem, suprema z raków, indyki 
z rożna truflowane, sałata franouska, karafioły „au 
grantin", plumbir „ń la Yictoria“, dessert. W ina: 
Sherry, francuskie, ozerwone i białe. Szampan : St. 
Marceanx Kuchnia hotelu Europejskiego. — Muzyka 
wojskowa przygrywała w czasie obiadu.

* D r. T adeusz  S zy d ło w sk i wpisany zestał na 
listę adwokatów z siedzibą we Lwowie i prowadzić 
będzie kanoelarję wspólnie z swoim bratem, mecena­
sem dr. Henrykiem Szydłowskim.

* P ro f .  d r . Adam  C zyżew icz, prezes wy- 
działn goepod. ostatniego zjazdu przyrodników i le­
karzy, uwieńozonego jak najpiękniejszym skutkiem, 
powrócił dziś z dwumiesięcznej podróży naukowej po 
Szwecji, Norwegu i Danii.

* P ro k u ra to re m  w J a ś le  ma zostać zastępca 
nadprokuratora w Krakowie p. Munioh. De Jaeła ma­
ją być przeniesieni z Nowego Sąoza radca Herold, a 
z Tarnowa radca Dembowski.

* Ś lu b y . W Krakowie odbędzie się w sobotę d. 
29. b. m. o 7. wieczorem ślub dr. Zygmunta Smo­
larskiego, lekarza w Przemysłu, z panną Wiktorją 
Szynglarską i ślub p. Adama Bogdaniego, urzędnika 
poczty z panną Anną Swolkień.

* Z m ian a  ro z k ła d u  ja z d y . Z d. 1. paździer­
nika b. r. zaprowadzone zostaną zmiany w rozkła­
dach jazdy, obowiązujących na austrjaokioh liniach

|  kolei Lwowsko - Czemiowieckiej, tudzież aa kolei

Lwów - Bełzeo (Tomaszów) i na lokalnyoh kolejach 
Bukowińskich i Kełomyjekioh, które uwidocznione są 
na odnośnych plakatach.

* W ieczorek m uzykalno-deklam acyjny u- 
rząea towarzystwo gimnaityezne „Sokoł“ w Tarnopo­
lu w sobotę dnia 29 września 1888 r. na doohód 
bidowy sali „Sokoła". Początek z uderzeniem g. 7 
wieczorem.

* Koncert p a rć  urządza d. 29. b. m. towarzy­
stwo muzyczne w Brodach.

* W pisy  s łu ch aczó w  do lwowskiej szkoły po­
litechnicznej na r. n. 1888/9 rozpoczną się 1 paź­
dziernika br. w godzinach urzędewyoh od 10 de 1 i 
trwać będą pe dzień 1 października br. Nowewstę- 
pnjący słuchacie zwyezajni de któregokolwiek wydzia­
łu fachowego mają się zgłaszać ed 1 do 4 paździer­
nika br. włąoznie n dziekana tegoż wydziału; słu- 
ehaoze zwyosajni dawniejsi lub przechodzący z innych 
rćwnerzędnyoh instytutów technieznyoh, jako też słu­
chacze nadzwyozajei mają się zgłaszać u dziekana 
wydziału faehowago od 1 de 8 października br. 
włąoznie.

Bliższe ezezegóły zawiera program szkoły poli­
technicznej, który można nabyć za 30 ct. u odźwier­
nego w gmachu głównym tej szkoły.

* Nadzwyczajne walne zgromadzenie sa- 
meietnych członków stowarzyszenia krawców i kuśnie­
rzy odbędzie się w lobofc 29. b. m. e 4 po połu­
dniu w sali ratuszowej. Na porządku dziennym : 1. 
Sprawa destaw dla armii i omówienie otrzymania 
tychże. 2. Wnioeki wydziałi.

* Wlec szynkarzy rozpoczął d. 27 bm. swe 
obredy w Wiedniu Impuleu do tego wiecu dała na­
stępująca (prawa : § 36 ustawy przemysłowej orzeka, 
iż jeśli właśoioiele kenceeji na szynk umiera, konoe- 
sja pozostaje własnością wdowy tylko dopóty, dopóki 
ona nie wyjdzie za mąś. Owóż paragraf ten wywołał 
w r. z. ogromne poruszenie w kołach odnośnych 
przemysłowców. Wiecowi idiie e to , aby wywal­
czyć wdowom i sierotom prawo de bezwzględnego u- 
zyskiwania właenoioi po zmarłych właścicielach kon- 
ceeyj. Projekt odnośnej petycji wygotował przygoto­
wawczy komitet pod przewodnictwem dr Wiktora Ro- 
eenfelda. Lwewekioh przemysłowców szynkarzy repre­
zentuje na wiecu p. Leopold Baozewski.

* S ty p e n d ja  m o n arsze . W początku najbliż­
szego roku szkolnego 1888/9, rozdane będą pomiędzy 
ubegieh a godnyoh weparoia słuchaczy akademii gór­
niczej w Przybramie dwa istanowione dla tej akademii 
stypendja w złocie z fundacji im. Franciszka Józefa 
e 300 zł. w złocie każde. Starający się o jedno z 
tych stypendjów winni własnoręcznie napisane i do 
cesarza wystosowane padania, zaopatrzyć w następują­
ce dowody kwaliflkaoyjne :

1) w metrykę lub wyoiąg metrykalny ; 2) wia- 
rogedne pećwiadozanis ubóstwa i  poszozególnieniem 
etanu, stosunków majątkowyoh i familijnych rodziców, 
a w rasie sieroetwa świadectwo władzy opiekuńczej e 
zasobności pupile; t )  świadectwo złożonego egzeminn 
maturelnege, w szkole gimnazjalnej lnb realnej, a je­
żeli ubiegający się jest juś ełuohaeiem której z akademii 
górniczych lub hutniczych, świadectwo odnośnych stu- 
djów; 4) świadectwo akademii górniczej wLeeben lnb in­
nej ■ postępu w tyeh przedmiotach, które stanowią 
podstawę etudjów w tego rodzaju akademiach Wre­
szcie w równych zresztą warunkach otrzymają pierw­
szeństwo ei kompetenei, którzi studja w akademii gór- 
nioBij rozpoczynają dopiero, a w szczególności oi, 
którzy z dobrym postępem ukończyli studja prawne. 
W podanieoh wymienić nalet^wtakże, czy starająoy 
się posiadał jni dotychczas jakie etypendjnm lnb 
wsparcie z kas publicznych; dalej, jakim stndjem 
abiturjent zamierza eię peświęoić. Podania winny byó 
wniesione najpóźniej do dnia 15 października 1888 r. 
do jeneralnej dyrekcji fandoezów (K. k. General-Di- 
reetien der A. h. Fonde, k. k. Hofburg) w Wiedniu. 
Podania, wniesieni później lub też niesaopatrzoae na­
leżycie w doknmenta nie będą uwzględniono.

* Pożary. W Szczuoinie zgorzało d. 25. bm. 
dziewięć d»mów izraeliekioh.

Groźnr poisr wybuchł d. 23. bm. rano przez 
nieestreżneść robotników prasujących przy przetapia­
niu wosku ziemnego (ozokerytu) we fabryee Berglera 
i spółki w Boryeławiu.

W tej fabryce znajdowało się materjału suro­
wego t. j. wosku tak łatwo zapalnego, za przeszło 
100.000 zł.

Miejscowa policja i żandarmerja stłumiły ogień, 
zanim zdołał objąć całą fabrykę i zagrozić oałej 
dzielnicy.

Z Zapytowa otrzymujemy następujące pisme pod 
dniem 26. bm.:

„Klęska pożaru nie ominęła także gminy Zapy- 
tów. W sobotę d. 23. września br. ekeło godziny 
wpół de 3. po połndaiu spłonęło tamże 6 gospo­
darstw w wartości minimalnej okeło 2000 zł. Przy- 
OByną tego pożaru była nieostrożność dzieoi zostawia­
nych bez dozoru, podczas gdy starsi byli zatrudnieni 
w pelu koło wykopywania kartofli. Szczęśoiom wiel- 
kiom, żo zariąd szkoły rolniczej w Dublanaeh przy­
był pomimo znacznej odległości z swymi nczniami 
zaopatreenymi w przybory do gaszenia i z sikawką, 
dzięki czemu idało się ostatecznie pożar zlokalizo­
wać. Pe niejakim eiasie pojawili eię i mieszkańoy 
wsi Zapytowa koło ognia, less stali jak otumanieni 
i załeżenemt rękami, przypatrując się najspokojniej 
płonącym dachom. Inni znów egraniezali cały ratn 
nok na wynoozeniu ewyeh sprzętów z chałnp. Do­
piero komendant Jaryezowekiege posterunku żandar 
merji będąo pedówezai na mlojseu w służbie, bardzo 
energicznie rozwinął swoją działalność wraz ze strażą 
ochotniczą dublańską i zapobiegł dalszemu szerzenia 
się peżarn. Gdyby nio oni, nieiawednieby była ceła 
wici spłonęła.

W imienin gminy Zapytowa składam więo ser 
deczne podziękowanie ca trądy około peśaru tak 
szanownemu zarządowi szkoły agronomlotntj w Du- 
blaaach jakotoż p. komendantowi jaryczowsklego po­
sterunku żandarmerji.

T. Mielniceuk 
nanoiyeiel ludowy wZapytewie".

* Znowu pożar miasta. Straszna klęska po­
żogi dotknęła wczoraj miasteozko Gliniany. O godzi­
nie 2giej po południu wszczął się pożar na przed­
mieściu Zasławia w Glinianach i w przeoiągu dwóch 
godzin eałe to prBedmieśoie obrócił w perzynę.

Niszczący żywioł nie oszczędził także miejsco­
wej cerkwi i zabudowania gr. kat. probostwa; pozo­
stał tylko dom mieszkalny proboszcza nietkniętym. 
Ogień pochłonął oałe zapasy zboża nagromadzone 
przez mieszkańców te] ozęioi miasta, pooiągnie więo 
za sobą nędzę głodewą. Przerażona ludność, bezradnie 
snnjąo się wśród ogniem zajętyoh domostw, nie niosła 
prawie żadnego ratunku. Prasowała natomiast z ea 
łym wysiłkiem straż ogniowa dworska, przysłana 
przez właśeioiela Glinian, hr. Fr. Potuliokiego. Przy­
był en na miejsce katastrofy wraz z marezałkiem 
powiatowym.

Okeło godziny 7mej przeniósł się pożar także 
na przedmieście Mielniki, gdzie z powodu wiatru i 
tej okoliczności, że wszystkie budynki były słomą 
kryte, ratunek był wręoz niemożliwy.

Dopiero o V|12tej ^  noey został pożar częścio­
wo zlokalizowanym. Zgorzało egółem około 200 go­
spodarstw. Szkodę w przybliżeniu obliozają na 300.000 
zł., z czego zaledwie 23 000 było ubezpieczonych. 
Wśród pogorzelców panuję straszna nędza; 600 dnu

pozostało bez daohu i ehleba. Pożar nie byłby może 
przybrał takich rozmiarów, gdyby nie to, że gdy wy­
buchł, większa część mieszkańców praoewała w polu.

Nad wieozorem przybył komisarz ze starostwa 
złoezowskiego. Da ratnnku spędzaae przymusowo oke- 
ezae gminy.

Hr. Potulicki zajął się przygotowaniem strawy 
dla nieszczęśliwych i zawiązaniem komitetu ratun­
kowego.

Dodać należy, że klęska pożaru spotyka już pe 
raz drugi w rokn miasteozko Gliniany. Przed pięeio- 
ma tygodniami zgorzało tam kilkadziesiąt domów.

Jeżeli tak dalej pójdzie, to nie będzie wkrótce 
w Galicji ani jednego miasta, któreby nie zgorzało. 
Pożary przeszły w formalną epidemię, rujnując de 
reszty ubogą i bez tego Galioję. Czyś nie ma sposo­
bu do zapobieżenia tym klęskom ? Czy nie znane ich 
przyczyny ? I owszem, nieszczęsna jednak apatja do­
zwala groźnemu żywiołowi bezkarnie plądrować nasze 
sioła i miasta. Czas byłby najwyższy, aby ją spło­
szyły nareszcie te ciągłe łnny pożarne i aby energi­
cznie stawiono tamę, codziennie niemal wraoającym 
klęskom.

* Liczba b aza ró w , sprzedających towar lichy 
b dniem każdym wzrasta we Lwowie, a siezególnie 
wyrastają u nai jak grzyby pe deszczu bazary tru­
dniące się sprzedażą ebnwia, naturalnie najlichszego. 
Teraz znowu urządza w mieście naezem skład obu­
wia fabryka w Moadling, a wspominamy e tem dla­
tego tylko, że wyroby tej fahryki fignrewały dziś i 
wczoraj w sądzie wiedeńskim jako corpora delieti. 
Z Wiednia donoszą w taj sprawie 27 bm. :

Przed sądem powiatowym rozpoczęła się dziś 
rozprawa w proessie fabryki obnwia z Modlingu prze­
ciw radnemu miasta Hamburgerowi, który na pibli- 
cznem posiedzeniu rady zarzucił fabryoo oszukańczo 
postępowanie prsy wyrabianiu obuwia. Na stolo zło­
żono dla zbadania przoz rioosoenawoów mnóstwo e- 
buwia zakupionoge wo flliaeh.

Rzeczoznawcy uznać mioli, żo znaczna część to­
go obuwia joet zapełni* niezdatną do nśytku, gdyś 
podeszwy są z papieru, a reszta skóry jest w najgor­
szym gatunku.

Przeełuohani dziś świadkowie, stwierdzili zgo­
dnie, że wyroby tej fabryki ebliezon# są na lżytek 
jednodniowy.

Rozprawa petrwa 3 dni.
* B ank  austr.-węg. postanowił na razie nie 

podnosić stopy procentowej.
* W ypadk i. W kopalni woeku i nafty w Dźwi- 

niaczu, powiatu behorodezańskiogo, Iwan Wełoezij, 
młynkarz (pracujący przy ręcznym wentylatorze) za-

D. 21. b. m, z Samary i Ufy wyszły pierwsze pe- 
oiągi pasażerskie.

— W strę t do  w in a  czuje cesarz Wilhelm II. 
Szampan, stanowiący tak wysoką rubrykę wydatków 
eesarzów poprzednich, został stanowczo usunięty ze 
stołu cesarskiego. Przed niedawnym czasem nadesła­
no młodemu władcy Niemieo skrzynkę przednich win 
reńskich w podarunku „Nie mogę — rzekł cesarz 
— edesłać tej przesyłki, niepodobna mi jednak pió 
tej lury“. Nadesłane wino zostało rozdane dygnita­
rzom dworn.

— B o u lan g e r w A fryce. „Ajenoja Reutara“ 
donosi do Londynu, iż jenerał Beulanger przybył do 
Tangeru w d. 19. b. m. W dniu 23. miał podobne 
wyjechać do Gibraltaru.

Nazajutrz korespondent X I X .  Siecle widział 
go w Grenadzie. Oto co pisze w tym względzie:

„P. Boulanger, o którym dzienniki pisały, iś 
jest w Szwecji, jest ze mną w Grenadzie. Jedziemy 
razem od Malagi. Towarzyszy mu jego ex ordynans, 
córka, jakaś pani i służące. Podróżuj# pod nazwi­
skiem de Benonville“.

Nąjzabawniejszem byłoby, gdyby Boulanger, 
którego widzą ną północy i południu, wschodzi# i za­
chodzi# Europy, ba, nawet w Afryce, gdyby ten czło­
wiek mneiacy się w oczach ludzkich siedział ukryty 
w Yille d’Avray.

— Nawracanie żydów . Grasdanin  donosi, że 
w Wilnie misjonarze angislscy prowadzą czynną pro­
pagandę. Główna działalność ich skierowaną jest na 
nawraoanie żydów. Przełożono ich staraniem pisme 
święte nietylko na język rosyjski i staro hebrsjski. ale 
nawet na potoczny żargon, pospolicie przez żydów 
lżywany. Wydawnictwo to rozdają misjonarze bezpła­
tnie wszystkim. Propaganda podobno rezwija się dość 
pomyślnie.

— P ie lg rz y m i. Dziwimy się nieraz naszym pąt­
nikom, że z dalekich stron kraju ciągną do miejsco- 
wośoi, tudami słynących. Muzułmanie przewyższają 
ped tym względom wyznawców wszystkich innych re- 
ligij. Oto raport angielskiego konsula w Jeddah, po- 
dajo takie szozegóły. Rooznie przeoięciewo 46.000 
piolgrzymów podróżnje de Mekki. Z tyeh 10.000 ln- 
dzi przybywa z angielskich Indyj, 16.000 z Egiptu, 
Tnrcji i Syrji, prawie 7000 z oddalonego Marokko, 
Alg’ern. Tunisu i TripelisH, 5000 z Jawy i od 1000 
do 2000 z Arabji, tyleż z Jemen i tyleż z Persji.

— P rry c a y n ą  śm ie rc i B azaina  miała być ra­
na, którą edniósł skutkiem upadku z konia w rokn 
1885. Cierpiał on zresztą na seree, a ohoroba ta 
■tale się pegorizała od czasu tego upadku. Były

pałając dnia 17 bm. w jacie szybowej papieros, spo- j marszałek umarł w zupełnem odosobnieniu gdyż jo- 
a l r a n la u U  ararAur n a f t n m T n l i  ara1rnfaV i go *om i dzieoi przebywają od lat 3 w Meksyku.wodował eksplozję gazów nafto wyoh, wikntok czego 

odniósł oparzenie twarzy i kończyn jednej ręki i nogi. 
Szczęście, że w podziemiu nie byłe jesion# lndzi, gdyż 
byliby wszyscy zginęli.

Czteroletnia eórka wójta gminy Zawada, w po­
wiacie mośeiskim, bawiąc się bez nadzoru w sadzie, 
połknęła znalezioną śliwkę, która jej uwięzła w gar­
dła i spowodowała uduasenia biednego dziecka, nim 
mu zdołano podążyć z pomocą. Niedbałych rodziców 
pociągnięte de odpowiedzialności.

* S tan  p o w ic irz a . Obserwatorjum ezkoły poli­
technicznej donosi:

W ubiegłej dobie zmienił wiatr swój kierunek 
od NW przez E do W, etan nieba był zmienny, 
deszcz rosił w nsoy i dziś rano, opad nitznaoiny wy­
nosił 0.4 mm.

Średnia temperatura ubiegłej doby była 10.2' 
C., najwyższa wcieraj 14.0* O., najniższa dziś'w no- 
oy była 6.0* 0.

go tona i dzieoi przebywają od lat 3 w Meksyku. 
Także jege syn, obecnie eierżant w pnłku hiszpań­
skich strzelców, nie był przy ojcu w chwili jego 
śmieroi. Bazalne pozostawił bardzo nieznaczną spn- 
śoiznę.

* M ianow ania . Prezydjnm krajowej dyrekcji 
skarbu zamianowało refarenta pomocniczego prouura- 
terji skarbn, Aleksandra Balkę. koncepistą prokura- 
torji skarbu we Lwowie w X klasie rangi.

Teatr, literatura i muzyka.
— Toa t r .  Panią Booskaj, która po dwuletniej 

• razłąe* z nami, wystąpiła wosoraj znowu gośoinni* 
> na soeuit lwowskiej, nader licznie zebrana ptbli-

Stan barometru zredukowany na poziom morza ! c«ośó przyjmowała bardzo serdecznie. Oklaskom nie
był dziś o i  rano 764 mm 1 k,ńoa ~  *aral w P a s z y n  akcie pedano

Zniżka baremetryezna znaidowała się wezoraj ^ p a ty e z .e j  artystce piękny bukiet i witano ją tak,
w Laponii i wynosiła 745 -  750 mm., zwyżka na w ta «najemą której ma się d . za-
Litwie i wynosiła 775 -  770 mm, zniżka drugo- " d” »0,aBia wlłl* m! ^ oh w t*atrz* ęhwil.
rzędna utworzyła si, w Algerji. P  Boc.kaj p.zo.tawiła p . sobie we Lwowie najlepsze

Prognoza na dobę następną od 12. godziny i wspomma.iema -  to Uś w.zysey wczorajszy występ
w południe dni. 28 września: “ powiedz stałego zaangażowania się

Wiatr przeważni, aachodni (W), śiednia tem- i r * ,?kJ*. któ” by miało wielką rację, gdyż grała
peratura doby około 9* C„ ni.bo zamglone, wilgoć 1 y MOral tak ■“ « d°br“ - Jak Przed
powietrza się powiększa, opad nieznaczny. Prawdopo- woma J dawniej. Po dalszych jej występach
dobnie i w nar' jpnsj dobi. nastąpi jaszcz, opad uie- aa “a8MJ f°‘nU- P^ów im y ° obszermbj, dziś
znaczny, później znaczniejszy. lotujemy tylk. snk.s. zupełny i wyrażamy z tego

*  t  *  t  a n  L ■ Z • Ł  ł  ł  U 1 powodu isczerą naszą radość. ( ? )* Jutro, d. 29. września: św. M i c h a ł  a Areh, ■ T H w
  ś w S o f l i M  — K i p e r t o a r  t e a t r a l n y  Dzis po raz

  drugi „Niespodzianki rozwodowe" farsa w 3 aktach
„  . ,  0 , 1 Bisaona i Marsó’go. —  Jutro w sobotę po południu

-  Kamionka S tru m iło w a  27 września. (Kor. , Pań|tw0 Waeko* i#u komedja w 4 akęJ h $  h l_

st&roat; d, t t u k .  w „.1,1 ni.- D «  T . . I  -  W
n e n i o  nnmACT n ef f n rs a l s A m  ■ wt ion ni ir in ia  \tr  AA I li . . . _   . _ r  °Bitnia mt-

pomocy pogorzelcom .  mianowicie w calu dziel południu BHalka.  w 4 akUch Mo,
zbierania .kładek w  pieniądzach i naturaliach, roz- niimki Wi8C20rem n0rdir kr£U Senegambii" (Decc- 
dz.ału takowych i tymozaeowege rozkwaterowania po- komedja w 3 aktash Mellhaoa j Joa8ia łaoz6
zastałych baz dachu. Dziś rozpeozęte roziawać ży­
wność między pogorzelców. Marszałek powiatu ka- 
mioneckiego hr. Stanisław Badeni, poleoił z folwarku 
awegc w Radzieehowie przysyłać codziennie dla po­
gorzelców chleb i kartofle. Prócz tego poleoił zebrać

Jaś się śmieje" operetka w 1 akcie Offenbacha. — 
W poniedziałek przedstawienie Bkładane : 1) „Czyja 
wina* obrazek dramatyozny Sienkiewicza w 1 akcie. 
Debiut panny Wandy Charlemont uozennicy Rapac­
kiego. 2) „Pan Benet" komedja w 1 akcie Al. hr.

daty e tych pogorzelcach, którzy posiadają grunta, Fredry 3) Skr pcł „„ .dziew ki."  operetka w 1 
.  mian.wime, ozy spaliły się im tegoroczna zbiory akcl9 0ff.nba; ha. 4) „Pomyłka pana Lambineta* far­

sa w 1 akcie Meilhaoa i Halevy’ego.
i — N o w y  d r a m a t  S z e k s p i r a .  W świacie 

naukowym wywołał uczony angielski Salrage wrzawę

i ozy grnnta ich są już obsiana, aby stosownie do 
rozmiarów klęski przyjść im z pomocą w ebo’u na 
zasiew.

W pierwszej chwili podana cyfra spalony-li 
domów jest nieso przesadzona. W rzeczywistości spa­
liło się V mieści* 87, a na „Zabużn" 9 domów ; 
207 rodzin, które się w tych domach mieśoiły, pozo­
stałe bez daohn i środków do życia.

— B e rlin  27. września. Deutsche Rundschau 
wstrzymała ogłoszenie dalszego oiągn pamiętnika «e- 
sarza Frydryka.

Dział ekonomiczny.

odkryciem nieznanego dramatu „Irus“, którego antor- 
stw; przypisuj* Szekspirowi.

Demysły swe opiera p. Salrage na tem, ź* w 
manuskrypcie znajduje się na pewnsj stronie podpis 
„PI. Sehakespear* Jol." i że w „Irusie" powtórzono 
kilka ustępów z innysh utworów Szekspira. Nad tym 
przedmiotem wywiązała się teraz w prasie angielskiej 
ożywiona dysknsja Przeciwników' hipotezy p. Salrage,

— N ow y J o rk  27 września. Stany Zjedn ozone gromadzi D aily News w swym feijetonie. 
zamierzają wysłać ekspedycję do Afryki w celu od- — O t w a r c i e  t e a t r u  nadwornego we Wiedniu 
szukania Stsnleya. Kierownikiem ekspedycji ma byó nastąpi 14. października. Na trzeoh pierwszych przed- 
Chaillelang. , stawieniaeh będą ceny potrójne.

— Eksplozja. Dnia 27. b. m. o godzinie 10. ) ^  
rano nastąpił we Wiedniu wybuoh gazu w gmaohu 
postawionym na miejscu spalonego Ringteatru na 
Sohotteoringu. Kosztem prywi«tnyoh funduszów cesa­
rza Franciszka Józefa wystawiono tam kaplicę, a obok 
tego mieszczą się w tym gmachn także i prywatne 
mieszkania.

Wybnoh nastąpił w jednym
i
ale także i w domaoh przeolwległyoh w nlioy Marji 
Teresy zostały wysadzone. Kilka osób skutkiem wy- 
bnohn zostało lekko pokaleczonych.

—  Walka ze zbrodniarzam i. Z Paryża dono­
szą pod d. 26. b. m. : W Lyonie wywiązała się po­
między bandą słoozyńców, któryoh jnż dawno poszu­
kiwała pelieja, a oddziałem pilłcji formalna bitwa, 
która zaniepokoiła oałe miasto. Z obu stron padło 
około 40 strzałów rewolwerowyoh. Na placu boju 
padłe 3 policjantów eiężko rannych. Zbrodniarze pra­
wie wszyscy są ranni, atawili bowiem wściekły opór.
W pomieszkanin jednego a nieh znalezione precjoza 
wartośoi około 60.000 fr.

— C ała  s łu ż b a  su łta ń sk a  otrzyma dymisję, 
ponieważ pomimo oddalenia 30 kucharzy nie ustały 
rozruchy z powodu niepłacenia żołdu.

— Na otwarciu kolei samarsko-ufimsklej

K o n ju n k tu ry  zbożow e. N . Presse pisze
pod d. 22. bm. Pogoda dni ostatuich naprawiła

uttcwjpii. w .c u u ^  » bocznych pekoi ' Qi®iftdną szkoilę wyrządzoną przez ulewy w tych
był tak silny, że nietylko okna w tym zakładzie, I ok"hcach> .• Pk doJrz?wa- W An* 11 / u i . 1.  :  U H f ! 1 Francji późniejsze zbiory jakościowo wypadły

dość dobrze lepiej w każdym razie, niż się spo­
dziewano. Także w Niemczech dobrze zebrano 
żyto.

Ogólny obraz prodnkeji zbożowej w Europie 
przed-tawia się mało co lepiej, niż w sierpniu, 
ale dzięki pomyślnej pogodzie, kraje importujące 
znajdują się teraz w znacznie lepszej sytuacji. 
Speknlacja straciła skntkiem tego nadzieję na dal­
sze podnoszenie się cen zbożowych. Na rynku 
światowym tendencja mdła, a to tem bardziej, że 
napływ zboża z Ameryki i podaż zboża rosyjskie­
go przybierają coraz zoaczniejsze rozmiary. Z Lon­
dynu i LiYerpooln sygnalizują silny spadek cen, 
ce zmusza również targi kontynentalne do obni­
żenia cen n siebie. We Francji dalsze trwanie 
podwyższonych cen od zboża i mąki przypisać 
należy tej okoliczności, iż późniejsze zniżki tame-

w Samarze d. 23. b. m. rosyjski minister kemuni- ozne znacznie są lepsze. To jednak nie zmieni 
kaoji powiedział, ie dołeży wszelkich starań ku te- jeszcze s y t n a c j i  wewnętrznej, nie obniży cen 
mu, aby otwierająca się obecnie linia była doprowa ehleba, a tem samem nie przyniesie ulgi drobnym 
dzoną do Irkneka przez Ornak, Tomsk i Krasnojarsk. - budżetom rodzin.



Stachiewicz i Abrysowski we Lwowie, Rynek I. 32
poleceją 

w największym wyborze

na sezon
j e s i e n n y

Materje wełniane w pasy, kraty i gładkie, 
Jedwabie, Plusze, Aksamity, Brokaty i Mory.

GAZETA NARODOWA z Soboty dnia 28 Września 1888. 3

Ponitwał odbyt znaeznis ilą znsnisjsiył spra­
wiło ju i, żs csny na wiosną spadły o 80—85 et. 
Dostarczanie gotowsgo towaru jss t na razie ałabe.

R efak c je  za przewóz zboża na kolei Ka 
rola L ud w ik a . Jeueralna dyrskeja kslei Karola 
Ludwika rozesłała ogłoszenie, w którem uwiada- 
mia, 4* ministerstwo handlu zezwoliło na odno­
wienie refakcji na zboże rosyiakie z# strony kolei 
galicyjskiej i innych do Czech i przez Czechy 
prowadzących kolei pod warnnkiem podobnych ulg 
taryfowych w podobnejie formie na przewóz zboża 
galicyjskiego. Tak więc refakcja na zboże rosyj­
skie pozostaje nadal w swej mecy, ale kolej Ka­
rola Ludwika użycza takiej samsj refakcji zbożu 
galicyjskiemu pod temi samami warunkami co do 
ilości przesyłki i miejsca przeznaczenia. Zniżenie 
taryfy wynoei 10 do 12 ct. od cetnara met., z a ­
tem 10 do 12 złr. od wagonn i rozciąga się na 
ruch pemipdzy wszy*tk'emi stacjami sieci wscho­
dniej i najważniejszymi stacjami linii zachodnich 
wraz z linią Jaroełew-Sokal. Gdy w r. 1887 kolej 
Karola Lndwika przewiozła 170 000 ton, czyli 
17 000 wagonów zbo a galicyjskiego, idącego wy­
łącznie ze wschodn na zachód, to ubytek dochodu 
wynoeiłby, Jeżeliby ruch przewozowy sip nie 
zmniejszył, 170 000 do 200-000 złr. Te zniżenie 
taryfy jest dla rolników galicyjskich obecnie po 
żniwach rzeczą bardzo ważną.

Kolej węglersko-galicyjska. Reda zawia- 
dowcza 1 kolei węgiersko - galicyjskich postanowiła 
na posiedzeniu swem z d. 2. b. m., że do roko­
wań z rządem o oddanie tej kolei na własność 
państwa, powołani być mają: Z Austrji jedni z 
trzech następnjących członków wydziału dyrekcji; 
pp. Z Kozłowski, H. Hescb i J  W eiss; z Wpgier 
zaś np. K Harthsnyi lnb p. E. Szirmay, z towa­
rzystwa pp. dr. W. Steigera i hofrata Piehlera, 
jako doradców prawnych.

M iasto W ied eń  i Unionbank otrzymały z 
ministerstwa skarbu koncesją na domy składowe 
(Lagerb&ussr) dla cukru i spirytusu.

R ząd  a n s tr ja c k l zakomunikował rządowi 
węgierskismn, że sią zgadła na protokolarną umo- 
wp, zawartą mipdzy reprezentantami obu rządów 
wzglpdem upaństwowienia kolei wpgiorsko-gali- 
cyjskiej i wągiersko-wschodniej. Rokowania co do 
objęcia ruchu przez rządy, rozpoczną się z po­
czątkiem października.

S erb sk ie  lo sy  ty to n ie * e .  Wiedeński Bank- 
rs re ia  objął losową pożyczkp na rzecz rządn 
serbskiego. Na wykupno wydzierżawionego mono­
polu tytoniowego i na stworzenie fnndnszn obro­
towego dla objęcia monopolu w zarząd państwo­
wy, emitowano milion premiowych obligacyj ps 
10 franków. Fundowano tp pożyczkę na docho­
dach monopolu tytoniowego w Serbii. Pożyczka 
Uia być amortyzowana po lataoh 65. Co rokn od­
bywać sip bpda trzy ciągnienia premiowe i tyleż 
amortyzacyjnych. Główne wygrane wynosić bpdą | 
300.0Ó0, 250.000. 100.000 i 75.000 franków, 
badto zaś bpdzie wiele drobnych wygranych. Sub- 
•krypcjp zamierza zarządzić Bankrerein z począt­
kiem października rb.

Składy spirytusu. Magazyny banku gali­
cyjskiego w Krakowie, zakuuił — jak wiadomo— 
wydział krajowy. Obok dawnych zabudowań, któ- 
r« były i są urządzone na przechowywanie zboża, 

l^ y d z ia l  krajowy rozpoczął w Krakowie b<dowp 
Jjnałągo składu wyłącznie na spirytus, tymczasowo 
' na pomieszczenie 5000 bektoł Zamiarąm Wydzia­
łu  krajowego jest rozszerzyć ten ikł&d, jeżeli bp­
dzie tego purzeba, dalej wybudować osobny dom 
dla adminietraoji, a wreszcie na miejscu dwa dzi­
siejszych niskich szop zbożowych wybudować wy­
soki i obszerny gmach z elewatorami i wszelkie- 
uu przyrządami nowoczesnemi. Plany na bndo- 
wp jednego z tych projektowanych domów przedło­
żył Wydz'ał krajowy magistratowi krakowskiemu 
do zatwierdzenia.

G ie łd a  zbożowa. Wiedeń 27 września. Dziś 
lotują : Pszenioa na jeeiei 7 83, aa wiosną 8.78, 
łyt» na wi**nę 6 60, na jesień — .— , owiea na 
wissną—.—. n* Jstisń— .—, knkurudza aa paździsr- 
nik — .—. nswa — .—.

Podwsłsszyska-. pasanie* 6'60 do 7 40 żytoj|4 75 
de 5 35 jęozm. 5 30 da 7.—, ewiee 4 95 d» 5 75 ftr • 1 
510 d» 9.—, wyka 4.50 do 5.10, riepak n. 10.— do 11-85 
Imauka —. de konioiy »a eierwooa 34 — do 45
koeiezyna białe 30 de 34.— kaniezyna izwadikz 45
dr 60

Czemiowes pssaniaa 6.85 do 7’40, łyto 4 70 d 
5.15 jąoaaneo 5.— do 6 75, ewlee 5 — d* 5 50 fro h
4 40 do 9,—, oyk* 4.10 4» 4 80. nepak 10— d-- 1115,
1 nauka —.— do —.—, koalo "  aa esarwona 85-— de 
43.—, kon czynu bizZy 31 de 3 5 —, koniczyna szwe-’?. 

d‘-- — tymotka 30-— do 80'—.
Wszystko za 100 kilo netto b»> worka.
Chtnial za 56 kilo l t t e  Lwów 80 — dn 115 -  
Okowita za 10.000 litr. pre. loes Lwów 31 -  do

31*50
 Rezerwa w zakupnie. Bush handlowy aźywiany.__

Ostatnie notowania produktów-
z dnia 28. września 1888.

Lwów: pszenioa 6 75 de 7-45 łyto 4 90 do 5 50 
tmiei 5 — 7-35, owies 5.15 d’ 5.90, trrooh 4.50 de
)5 wyka 4.50 do 5.—, rzepak 10 50 do 11 —, lniauka 
-  de — —> idnbzyn* ezerw. 38.- d o  45.—, konie^DS 
la 33 — do 85.— , k. niezyna «rw.,dłka 30.— do 36- 
" Tarnopol: pszenica 6.65 do 7.40 żyto 4.80 do 
j, jąoziuioł 5*50 do 7.— ewiee 5-— do^5*75, greek 
) do 10.—, wyka 4.30 do 4.75, rzepak 10— d» 12-—, 
mka — - _ —» koziozyna czerw 85-— de 46.—,
liotyna kiada 80 — u« 34.—, kenlezyca szwedzka 45.— 
6 0 —.

Sejm galicyjski.
Potiedtenit V II. d 28. torteinia.

Początek o godz. 11.45 w południe.
Urlop 8-dniowy otrzymał p. Dzieduszycki 

Tadensz.
Z porządku dzianntgo w pierwszem czytaniu 

sprawozdanie Wydziału kraj. o pooieraniu k ltury 
krajowej przekazano komisji gospodarstwa krajo­
wego, a sprawozdanie Wydziału kraj. w przedmio­
cie spraw górniczych komisji górniczej.

P. P i e t r n s k i  1 ramienia Wydziału kraj. 
przedstawił sprawozdanie weryfikacyjne o wybo­
rze pp. Czesława Ł o z i ń s k i e g o  z okr. Pilzno- 
Dębiaa i Franc. M y c i e l s k i o g o  z okręgn Ja- 
rosław-Frysztak. Oba wybory uznane za ważne' i 
obaj posłowie złożyli przyrzeczenie poselskie.

Z kolei p . A b r a h a m o w i c z  z komisji 
bndżetowej przedłożył preliminarz szkół rolniczych 
w Dublinach.

Z przedłożenia Wydziału krajowego o wyż­
szej szkole rolniczej komisja bndżetowa wykreśliła 
pozycją 480 zł. na proponowaną newą posadę pre­
paratora mnzenm zoologicznego, ponieważ jest 
zdania, że fnnkejenarjatz taki jest zbyteczny, bo 
zastąpi gs sługa, który dotychczas to sprawował, 
a krtow anit nowej posady pociąga za sobą ucią­
żliwe konsekwencje dla fnndnszu krajowego zu­
pełnie niepotrzebnie.

Odmiennego zapatrywania był p. H e n z e l ,  
i zabrawszy głos w rozprawie ogólnej, wykazywał 
potrzebę takiej posady w interesie rozwoju zakła- 
dn bardzo racjonalnie prowadzonego z poświece­
niem i ofiarnością ze strony nauczycieli.

Sprawozdawca A b r a h a m o w i c z  odpo­
wiadając na to, udowodnił, że projektowany wyż­
szy wydatek jest zbyteczny, bo dzisiejszy słnga 
zostałby „preparatorem", a robiłby to samo, co 
robi dzisiaj.

Przystąpiono do rozpraw szczegółowych.
W rubr. płao dla nauczycieli okrojono cyfrę 

o 400 zł. (nchwalając 10.740) ponieważ prof. An 
nmarł, a przez to odpada potrzeba dodatkn kwin- 
kwenjalnego.

W kwestji owego „praparatera* wystąpił po­
nownie p. H e n z e l  z żądaniem li podwyższenia 
płacy dla dotyczącego sługi.

Poparł go p. W a r e s z c z y ń k i ,  referent 
Wydziała krajowego, a p. Abrahamowicz zgodził 
się z tą poprawką.

Izba uchwaliła żądane place 180 zł. i całą 
sumę w y d a t k ó w  dla w y ż s z e j  szkoły rolni­
czej w kwocie 39.309, dochodów 18.386, niedobór 
20 923 zł. będzie uokryty z fnndnszn krajowego.

Na szkołę o a r o b k ó w  uchwalono wydatki 
12.719, & w porównaniu z dochodami (2.988) oka­
zuje się niedobór 9.731 zł.

Preliminarz kursu gorzMnictwa w Dnhlanach 
uchwalono w wydatkach 1960, dochodach 1240 — 
niedobór 720 zł.

Na tern wyczsrpał się porządek dzienny. 
Koniec posiedztnia o godziaie 12.30. Następne w 
poniedziałek (1 października). Na porządku dzien­
nym pierwsze czytanie wnioskn p. MycieDkiego 
o fakultecie rolniczym w Krakowie, u trę sprawo- 
sdeń petycyjnych i rozprawa n a d  u s t a w ą  
g m i n n ą  dla 30 miast większych.

T iIb u m ?  M  Narodowej".
B e r i  to  d. 28. września. Księgarnia 

Patia ogłasza, że październikowy zeszyt Deut­
sche Rundschau, zawierający pamiętnik ces. 
Frydryka, nie będzie wydany publiczności.

B erlla  d. 28. września. Wczoraj od­
jechał cesarz z Detm<>ld do Bergheim, zkąd 
się oiobnym pociągiem do Sztutgardu udał.

Tak tam jak w Monachium na życzenie ce­
sarza będą zaniechaue wszelkie wielkie festy­
ny. W Monachinm będzie przyjęcie na dwor­
cu, obiad galowy i powitanie w ratuszu. Do 
Wiednia wiezie cesarz przepyszną lalkę dla 
córeczki arcyks. Rudolfa, swego serdecznego 
przyjaciela. Lalka wymawia sześć słów.

B e r l in  d. 28. września. Wbrew zaprze­
czeniom obstaje Beri. Tageblalł przy swojem 
doniesieniu, że król grecki postanowił złożyć 
koronę po ożenieniu się swego następcy. Am­
basador niemiecki w Paryżn, hr. Mfinster, 
wracając na swoję posadę, miał otrzymać zle­
cenie, aby zażądał przyspieszenia śledztwa w 
sprawie Gramiera (zamach zabójczy w amba­
sadzie uiemieckiej).

P etersb u rg  d. 28. września. Pełersb. 
Journal pisze : Uprzejmość sułtana dla braci 
cara odpowiada niewątpliwie stosunkom wza­
jemnego zaufania pomiędzy państwami. W 
Rosji sprawił zadowolenie fakt, że Porta sko­
rzystała z pobytu wielkich książąt w Kon­
stantynopolu, aby w niezaprzeczonym intere 
sie powszechnego pokoju, zamanifestować 
trwałość i serdeczność tych stosnnków.

M adryt d. 28. września. Obiega tu 
manifest don Karlosa w którym pretendent 
ten zaprzecza, jakoby kiedykolwiek dał przy­
rzeczenie niezwalczania regentki i jakoby 
myślał o połączeniu się z Alfonsystami. Po­
mimo to oświadcza Don Karlos, iż uie przed- 
sięweźmie nic, coby mogło zakłócić spokój 
Hiszpanii, a to dopóty, dopóki Hiszpania nie 
zaapeluje sama do niego.

S ztatgard  d. 28. września. Cesarz 
Wilhelm przybył tu wczoraj wieczór. Na 
dworcu powitał go król z książętami domu 
królewskiego. Z dworca udał się cesarz wspa­
niale oiwietlonemi ulicami, wśród entuzja­
stycznych okrzyków ludności na zamek kró­
lewski, gdzie powitała go królowa i księżne.

Londyn d. 28. września. Z Indyj 
donoszą o wielkim głodzie w okolicach rzeki 
ludu, z powodu posuchy, w Bengalu zaś z 
powodu olbrzymich wylewów. Wekutek słabe­
go wylewu Nilu dochody egipskie z podatku 
gruntowego spadną o 200 .000  do 300.000  
ft. szt. Z Nowego Jorku donoszą, śe podko­
mitet komisji budżetowej eenatu Stanów Zje­
dnoczonych proponuje redukcję ceł, która o- 
kroi dochód z nich o 65 mil. ft. szt. (przewło 
700 mil. zł., rzecz to wątpliwa; p. r.)

B elgrad  d. 28. września. Powszechną
wywołało tutaj senz&cję powołanie do GHei- 
cheubergu do króla Radiwoja Miłojkomicza, 
Kosty Christicza i Miki Gyorgewicza, gdyż 
pierwszy był członkiem gabinetu liberalnego; 
drugi (syn ministra) jeet Vradcą sądowym i 
do żadnego stronnictwa uie uależy; trzeci 
jest przewódcą radykałów. Powołani zoetali 
telegrafem na naradę nad sytuacją. Bliżej 
wyrazu tego nie określono. Powrót ministra 
spraw zagr. Mijatowicza z GUeichenbergu 
odroczony.

B elgrad  d. 28. września. Organ po­
stępowców Videlo występuje przeciw roszcze­
niom Bułgarji do Macedonii, tak jak one o- 
bjawi&ją się w prasie bułgarskiej i w memo- 

I rjale przedłożonym przez Bułgarów maceduń- 
1 skich Porcie. Videlo twierdzi, że Serbia z 
nieufnością spogląda na tego rodzaju czyn­
ności i że ma prawo i obowiązek przestrze­
gać swoich osobnych interesów, nie mniej jak 
to czyni względem swoich interesów Bułgarja.

B u k areszt d. 28. września. Z powo­
du wielkiego napływu wychodźców bułgar­
skich do miast portowych (na Dunaju), za­
ostrzył rząd rumuński przepisy policyjne co 
do obcokrajowców. Nie mogący się wykazać 
paszportem, będą wydalani albo od granicy 
zawracani.

O dessa d. 28. września. W gubemii 
Taurydzkiej piaski zawiały przeszło 250.000  
desiatyn ziemi, i wielu wsiom grozi jeszcze 
zawianie. Rząd wysłał tam specjalnego ko­
misarza.

J a s s y  d. 28. września. Także tutaj 
zawiązało stronnictwo bojarskie komitet dla 
wydawania codziennego piima antidynasty- 
cznego.

P aryż  d. 28. września. Hrabia Pary­
ża wystosował do pp. Bochera i Audiffret- 
Pasąuer pismo, w którem upomina, aby mo­
narchiści zachowali jedność i z zaufaniem 
spoglądali w przyszłość, gdyż jedność może 
łatwo wziąć przewagę nad rozdwojeniem.

W iedeń  dnia 28. wrieżnia 2 godz. 10 m. po­
południa. Akcje kredytowe 813 70. Akcjo alpejikie 
Tow. górniczego 43 60 Akojo węgierskie Banka 
fcredjtowego 806*50. Akoje Banka *n*lo-*a*trj* 
akiego 114 50. Akoje Unionkankm 216 25. Akcjo 
kolei Karola Ladwika 311'—. Akoje kolei Półno- 
enol 246 50 Akcjo koloi Poładnlowej (Lombardy) 
106 75 Akcje kolei AlfSldzkiej —‘—. Akoje koloi 
Państwowej 253*20 Akoje kolei Lw.-Czern 330' - .  
Akojo kolei węg -półnonno-wsohodnlej 181*— Lo»j 
komunalne wiedeńskie 143 50. Akojo Tow. tureckiego 
111*— . Galio, oblig. lademniz. 104 75 Akoje koloi 
półn< cno-zaohod. (Ut. B. Elbethal) 193 75. Loty re- 
gnlaoji City —.— Akoje Banka dla krajów koron- 
nyok 228 25 Akojo Baakrereina 100.50. Rooyjoki rubel 
papierowy 130 —. Losy prem. węg. — .— .

4’/in*/« Renta wopólaa 8127. fi*/, renta auatr. 
papier. 97*26. 4•/• renta aaztr. złota 110.30 4*/'
roata węg. iłota 100 47. 5*/, renta węg papierowa 
90 60. Ńapoleondory —.— . Marki ulem. 69 75.

Wiadomoiei giełdowe.
Lwów, dnie 28. wrześni*. (Z leby handlowej.)

1. Akoje z* eztokę.
płeeą

Kolej galie. Kar. Ludw. 300 zł. m. k. . . 308-50 
Kolej Lw«w.-Czer.-Ja»»k* po 900 zł. w. a 930-— 
Banka hipoteoznego gal. po 300 tl . w. a. 377*— 
Banku kredyt, galioyjikiego po 300 zł. w. a. — •—

II Listy zastawna za 100 złr. 
Banka hipoteoznego galioyjikiego 6*/t • ■ —*—

5*/, . . 99-75
,  „ gal. 5*/« wyl. 10"/, pr. 103 50

Bankn krajowego 41/!*/. loe. w 51 1. . . 98-—
Towarzystwa kred. galio. ziem. 5% . . 10M5

„ kredyt, gal. ziem. 4% . . .  9410
„ kred gal ziem. 5% (os. w 87 1. 10135
„ kred. g. ziem 4*/« los. w 411/, 1- 9135
„ kredytowego gai. ziem. 47 ,7 .

loe. • 6* 1...................................... 94.75
„ kred. gal. ziem. 4*/. loe. w 561. 90-—

III. Liety dłnin# na 100 zł.
Gal. 8 kred. w łoit w likw. (d. 6 pr.) 8*/. —•______
Gal. Z. kred. wlośe. (d. 5*/,) 3 '/.%  . . .
OgOln. roln. kredyt, saki. dla Gal. i Buk.

67. los w 15 lat .  .....................—•—
IV- Obligi aa 100 ał.

Indemnizacyjne galieyj. 5»L m. k. . . . 104-35
Kom bankn krajowego 5% w. a. I. em. . 100-— 
Poźyozka krajowi s r. 18*n 67, w. a. . . 108 35 
Potyczka krajowa 1833 4*/i7» • • •

V- Loiy.
Loty miasta Krakowa . . . .
Losy miasta Stanisławowa . . .

VI. Menoty.
Dukat h o le n d e rsk i..............................
Dnkat o s s a r s k i ...................................
N a p o le o n d o r ........................................
Pdłimpeijał r o s y j s k i .........................
Rnbsi rosyjski srebrny . . . . .
Knbel roeyjeki papierowy . . .
100 marek n ie m ie c k ic h ....................
Srebro za 100 s łr ...................................
Kupony w srebrze ......................

żądają
111-75 
1 3 3 -  
281-- 
316 —

100-75
103-50
6 4 -

103-35
95-10

10335
93-60

85-75 
*1  —

57 50 
48"

Hotel Angielski J  Arkuezewiki z Król. Polskiego. 
W. W iiniew,ki i  Warszawy. J. Gą»iorow»ki * Briełan. 
L. Reutenkranz z Pragi A. Keudi z Pesztu. K. Bodnar 
z Strzymileza J- Wołośe-anski z Smolnik.

Hotel KrakowiH. K. Slojaiowska ■ Berezówki. J. 
Wiliński z Cbrestówki. W. Myszkowski a Brzezdowic*. 
G. Lipczyński i  Królestwa Polskiego.

Hotel Kuhna M. Kautsz z Tarnopola. Ke. M. Wa- 
wryk i  Załoz-ee S Szyjewtki z D»linian. K Tracz z 
Kotus-owa. M Durdeła z Wiśniowczyka. O. Konoewicz 
z Podkamienia.

Rnbryka „ N a d e s ła n e "  nie poohodsi od Bodakeji 
która też ładnej odpowiedzialności za nią nie przyjmuje.

N a d z i a n e

Adwokaci krajowi

Dr. Dr. Henryk i Tadeusz
m a j ą  s* w o je  "biur©  

we Lwowie, przy ulicy Słowackiego 1 .12
w parterze. _______________^ 5

o

Wizech nank lekarekloh 87

Dr. Julian Czyrniański
lekarz chorób w ew nętrznych,

specjalista do chorób żołądkowych,
b. elew-asyetent kliniki prof Bambergora, 

b. zekundarjnez lecznicy powszechnej we Wiednin. 
Ordynuje od godziny 9—10 rano i od 3—5 po południa. 

Ul i ca  J a g i e l l o ń s k a  7, I. piątro.

C D

G C

O

C D

. 104-35 106 60
. 100-— li 1.—
. 108 35 105 -
. 9115 93-85

. 13-75 15-75
. 38 50 3 6 -

. 5.70 5 80

. 5 78 588
9 63 #63
968 9 98

. 1 S6 1 48
1 39 i 8’

. 58 90 69 90

O
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»
O
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P rzyjechali do L w ow a
d n ia  28. uorteśnia 1888  :

Hotel Żorta. Ezo A. br. W anilke z Czerniowieo. 
J  Biegłeś Kbe>Bwsld z Krzeszowie. R Janicki z Łoiznio- 
wa A. Mysłowski z Koropca Z. hr. Tyszkiew<ez z We- 
ryni. R. Wojciechowski z Dąbrówski. J. Łukaiiewicz z 
Zerawy.

Hotel Francuiki Hr. Tarmwska z Wołynia. A Zi- 
leski z Rosji P. Staceghino z Przewoziee. B. Waiigór»ki 
z Przewoziee. B. WoUński ■ Jatłowca. J  v. Misuli z 
Czerniowieo D Jirk.w sky z Pragi. W. Begdanowio- z 
Wjbranówki. A SticbAnek l  Prz«myśli

Hotel Europejski Ezoell Napaditwiez z Wiednia 
K. Jakubowicz z Czerniowieo St Górski ■ Rykowa. M. 
V\ ładyczyński z Staregoiii la. W. Roń-ótki z Palczyniec. 
L Krieser z Wygody B. Scbfltz z Tarnopola. B. Scbsni- 
“O1, z Wiednia. J. Grfibel ■ Pragi. A Łewioki Staremia- 
sto H. Gottleb z I iweia. J  Jordaa z 01sz*niey. F. Cie- 
chanowska z Krakowa. W. Płocki ■ Sanoka.

D r. A . G O N K A
po odbyoin specjalnych stndjów dentystycznych w za­
kładach nniwereyteokioh dentystycznych w B e r l i n i e :  

przyjmuje w swojem

s i t e l i e i *
przy ulicy Kopernika 1. 5 ,  IL piętro 

od godziny 9 do 1 1 od 3 do 5.
Wszystkie operacje dentystyczne na żądanie przy ozą- 
ściowem lnb całkowitem znieczulenia kokainą lnb gazem 

rozwesela ącym.

M e w s k o - s e i t t i f l  Łosj Państwowe _
z  roku 1888 44 g£

p o  I O  f r a n l Ł ó w
zabezpieczone na docbodaeh z monopolu tytoniowego.

W pierwszych dn ach miesiąca października nastąpi 
snbskrypcja na news serbskie lo-frankowe loey państwo­
we nbezpieozene na dochodach z monopolu tytoniowego

po cenie z łr . 6 50 ct. za sztukę.
Loiy t e , któ yeh plan gry jest szczególniej korzystny, 
wyposażone ea głównymi wygranymi w kwoeie franków  
3Ó0.000 , 250.000, 150.000, 100.000 ,  75.000 i t. d. mają 
rooiaia trzy oiągn-enia, a najmniejsza wygrana podwyższa 
się aż do 40 franków.

Zadatek na każdy snbskrybswany los wynosi tylko 
je d n e g o  g u ld e n a  reszta do tapłacenia ps repartyeji 

Ponieważ prawdopod bnii w dniaob wlaśeiwej sub­
skrypcji n»stąpi w ielka nadwyżka snbskrypcyjna, przato
przyjm uje j u i  teraz zgłoszenia  

subskrypcyjne

AUGUST SCIIELLENBERG
Dom bankowy i kantor wymiany we Lwowie

I nbca Karola Ludwika 1. 1.

C zem u ?
Oto dla tego, te  wszystkie choroby z je­

dnego i t»go samego źródła pochodzą, na wszystko 
te t  ze skntkiem Warnera Sofa Cnrą zalecać można. 
Powodem ich bywa mocz. Oto przykłady: Osa­
dzenie się moczu w stawach iprowadza reuma­
tyzm —  w chrząstkach gościec —  w nerwach 
twarzy nerwobóle — wyrzuty jeśli we krwi — 
kamień, gdy sie kryatalizuje w pęcherzu — w 
zmiękczeniu mózgu i tysiącu innych wypadków — 
a zawsze wtedy, gdy wątroba i nerki prawidlewo 
funkcjonować nie mogą i mocz nie wydziela się, 
jak powinien — Sofę Cnre w tych wypadkach 
jest niezawodnym środkiem. — W sprawie tej 
pisze de nas p W. Heidemann, d«Bt sta. Stuben- 
straase 7 w Munster, W estfalja. „W arnera Safe 
Cnre skntkowała u mnie znakomieie. za co z ser­
ca dziękuję. Obowiązkiem moim jest rozpowszech­
niać to lekarstwo.
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ZLECENIA GIEŁDOWE
na W iedeń, Berlin, Paryż i Londyn

załatwia gum<anaie i starannie.

Papiery wartościowe, Losy i M ioty
sprzedaj# i kupuje ściś> po kursach dziennych

Kantor wymiany i giełdowy 18.9

G r " U _ S t S h - W

Lwów, Plac larjecki 1, 8 1. retro.

Wiedeń — „Hotel Metropole.“
Ringstrasse, rranz-Josefs-Quai. Wielki hotel pierwszorzędny,

300 pokojów i salonów (od 1 zł. wyżej), winda osobowa, czytelnia zaopa­
trzona w dzienmiri w szystkich krajów (także i „Gazetę Narodową"), pyszna 
weranda, kąpieie w  D unajn  i biuro telegraficzne w hotelu. S tacja tram waju 
przy domu, omnibus hstelowy przy dwsrcacn kolejowych. Pr&y dłuższym 
pobycie pomieszkanie po zniżenych cenach.

1003 L. SPEISER, dyrektor.

W W f f f w f f f W W  w W w w w w W W w

Kursa przygotowawcze s
do egzaminów nauczycielskich w

jakoteż i 1848
kursa języków francuskiego i niemieckiego

zostały otuartd w zakładzie p. M. Bielskiej ,  ulica 
Dominikańska 1. 5.

Zapisy przyjmują się do 1. października.

wi, iSL+ram'"*1 ttotJWPŁIJ
A'., Lho«,e układ głpwny w magazynach P. K.MIKOLASCHA, 

i u wszystkich aptekarzy, fryzyerów 
magazynach perfum.

Padsr
ryiswy ipsty  dal

PPZY30T0WANT X BHUXTTXM
Frziz Obu* FAT, Fabrykanta Psrfoa

PAR YŻ, Ulice de U Peix, 8, P A R Y Ż

Dio reich ?ste und erste Modonzoitm y  ist

D E R  BAZAR.
Tonangebend fur Modę und niitzlich fiir Handarbeit.

Der ^Bazar“ bietet zur Selbstanfertigung der Garderobę

doppelt so wiele Schnittmusterbogen ais irgend ein Modenblatt.
B n z a r  im

erscheint in raichster Ansgtattnng nnd bringt
Hode, Handarhelten, Colorirte Modenk ipfer, Schnlttiunster aur Selbstanfertigung  

der Garderobę. Romanę und N orellen . PrachtvoIle Illustratlonen.

Alle P ostanstalten  und Buchhandlnngen nebmen jederze it Abonnements an.

Abonnementspreis vierteljahrlich 2 1/, Mark.
(In  O esterreich - U ngarn nach Coors).

Probą-Kummern v«r»endet auf Wumch di* Administratien d*s „Bazar" Berlin 8W. uuentgeltlich.

Najlepsza Masa na Podłogi jest tylko

F R A N C U S K A
. n a s  S E l n t n o  « l o  R s c m e  f r o t e r o w a n l s s .

Pojedyńcze potarcie wełnianą ścierką wystarcza do nadania pięknego połysku.

W<teT^“,rw Alojzego Hubnera Lwów, uUca Karola Ludwik, L 18.
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4 GAZETA NARODOWA z Soboty duia 29. Wrześni* 1888.

la V 5 0 0  m arek zlotem
gdyby Creme Grolich ;>ie usunęła nieczy- 

Z p n n u n c j l  d la  W ie d n ia  o s k u te -  etości naekórnycb, a to : piegów, ostudóu,
c ? n ia  n n n k tn a Jn if l  i rzfltp iln ie  op“len twar,zy> ajadów, cz«r maści nosa c z m a  p ilI lK lim u ie  1 r z e te ln i e  utrzymała płci do starość1 białą i mło­

dzieńczo świeżą. To nie blanez! Cena 6(1 
ct. Główny skład: J  Grolich, w Bernie; 
(Morawa). We Lwowie w apt. Z. Ruckera, 
w Krakowie u W. Redyka, w Rzeszowie 
u J. Schaittera i Sp 1735

i rze te ln ie  
f irm a  1724

Speditions-Bureau
w W ie d n iu  D o ro th e e rg a sse  N r. 9

i b i l e u s z o w a
Od godziny 10. zrani do 10. wieczór. 

W ntęi 50 ot.
We ezw artek , n iedzielę  1 św ięta 30  e t. 

K arty  d la dzieci 20 et. w Y S T A W A 1702

Rotunda WiOdcń P r a t e r
Od 14. maja do 31. pażdilern. 1888.

W ieczorem  e lek try czn e  o św ietlen ie . Pr z e m y s ł o w a  A  A A

Główna wygrana warte
Przemysłowej wystawy LOSY tylko po 50 ct.

EEBSS

W ażne d la  p an ó w  k raw ców  !

Pi . krawcy, którzy życzą sobie otrzymać 
obfity wybór najnowezycn próbek

A D M IN IST R A C JA  w PARYŻU. 
B oulevard  M ontm artre nr. 8. 
P A S T Y L K I do TR A W IEN IA

wytworzone ze źródeł soli Vichy. Przy 
jemnego smakn •  niezawodnym skutku 
przeciw kwasom i upośledzonemu trawieniu

SOLE VICHY do K Ą P IE L I
Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, któ­
re nie są w stanie udać się a» V.chy.

Dla nniknienia fałszerstw żąaać należy, 
ąby na wszystkich produktach znajd, wały 
się znaki: Kompanji wód Vichy.

Dostać można w* Lwowie w apt. P. Mi- 
kolascha, E Mendrochowitz i Goldbauma 
i Wewiorskiego. 1204

na ubrania męzkie 1 dziecinne
zeehcą się zgłosić do fabrysznego składu 

sukn ł

JOHANN GUNZBERG
TUCHFABRIKS - NIEDERLAGE 

in  Graz (Steierm ark).
Próbki rozseła sic bezpłatnie. Towary 

za zaliczką pocztową 187

M A S Ł O
najtańsze i najlepsze

tjlko

w handlu produktów wiejskich

S t a R i s ł a i i  P a s a ł
H a l i c k a  15. 1859

najszlachetniejszego szczepu.
\A l in n n i > n n < l  stołowe kosz pięcioki- 
T f l l i u y r u i l d  lo rramowy złr. 2. Roz- 

sełka za zaliczkę 
H I. E C A . K T D Ł  W i e d e ń  1

Naglergasse 16 1843

(I1TTIT1171 CYGAKETPWE, które prse-
I |M  K I wyżsiaią pod względem klejenia 
1 U 1111 wszel inne wyroby — poleca 

A. GAWŁOWSKI nlac Marjaeki 1. 8.

W 0
nloO * * $ > . 1819 *

ilL.

m

nam
pierwszej ja k o ś c i .

Karpackie kwarcowe
KABIEUIE MŁTESKIE

do mielenia tw ard eh przedmiotów.

iBiwaoiy szwai
z fabryki Dafoiir & Co. 

C z e s k i e  i  s z l ą s k i e
k a m ie n ie  m ły ń sk ie , 

S a s k i e  z ia .rn .lst©
k am ien ie  m ły ń s k ie ,

Narzędzia do nakuwania kamieni
tndzież

wszystkie przedmioty w zakres 
młynarstwa wchodzące

polecają w wielkim doborze i najlepsze' , 
jakości

Burger, Behrle i Spł.
fabryka kamieni młyńskich 

©derberg —  Dworzec
1835 (Sslązk austrjsnk’)- 

 Cenniki gratis i franco.______

K orzystny zarobek bez k ap ita łu  na­
stręcza się wszystkim uczciwym In 

dziom, którzy zechcą się zająć rozsprze- 
daią urzędowni* dezw.lonych wszystkich 
losów całej austrowęgisrskiej monarchii 
narozpłstę ratnmi. oferty należy na śc­
iąć do wydziału losów zakładu: Ungar. 
aiig. Spareassa - A ttien  - Gesellschaft 
Budapeszt (kapitał zakładowy 1 milion 
guldenów). Wysełka prospektów odwrotr ą 
pocztą. Upraszamy o korespondencję w ję 
_yku niemieckim 1018

OGI JELENIE p o ^ y S .
kupuje za gotowkę 1916

Herman Grosser
Ebsrstach w Saksonii (Sichsen).

Pierw sza 8pótk«

Krawców Lwowskich
p rz y  u lic y  H eł m ańsk ieJ 1. 4.

zawiadamia Sz. P. T. Publiczność iż w swoim składzie 
gotowych sukien

m ęzkich i dziecinnych
wyrabianych w miejscu, z materjsłu doborowego, trwale 

a nader tanio, zaprowadziła również

I B S I  S  * w * ,w - n m ę s l f
t. j. koszule, k»lesony, kołnierze, mankiety itp. z pierwszorzędnych fabryk 

po cenach najprzystępniejszych, aiemniej

BIELIZN Ę W EŁN IAN Ą
prof. D r. JAEGERA 

skład komisowy, sprzedaż ps cenach fabrycznych.
Wszelkie zamówienia tak na suknie, jak t s i  i bieliznę męzką, wy­

konuje sumiennie w jak najkrótszym czasie. Przy łaskawych zamówieniach 
na koszule uprasza się o podanie wielkości kołnierzyka, przy kalesonach 
o objętość w pasie i długość tychże

7, poważaniem
1838 Z a r z ą d .

X > O O O C Ł

R
Wydawnictwo

|MaRryc8£0 Orgelbranda wW arsz? .je.

H l S T O R J A

Literatury Polskiej
na tle dziejów skreślona 

przez
MARIANA DUBIECKIEGO.

Czwarty zeszy* dzieła tego wy­
szedł z drnkn, całość obejmie mniej 
nięcei 12 zeszytów po 50 kop, z prze­
syłka p o c z t o w ą  f 0  kop. Przy odbiorze 
pierwszego płaci się i za ostatni, któ­
ry wydauy będzie bezosobiej dopłaty 
Z prowincyj najdogodniej nadsyłać u* 
3, 6 lub 12 zeszyto.;. 1438

Od 20 l a t  do ś w i a d« i  o n«.
BERGERA

Medyczne mydło dziegciowe
zaleooi» przez znakomitości lekarskie, i używaie w różnych państwach 

Europy ze skutkiem na
■wyrzuty skórne wszelkiego rodzaju,

osobliwie na chroniczne pryszcze, parchy, ostudy i piso 
Żytna wysypki, tudzież ~,a czerwoność nosa, edmreL tnie, 
pocenie lóg, łupież we włosach. -  BERGERA MTDŁO 
DZIEGCIOWE zawiera 40 pret. mazi drzewne. i różni się 
od wszystkich innych tege gatunku mydsł w handlu się 
znajdujących. — Dla uniknięcia pomyłek proszę w y r a ź n i e  żądać BER­
GERA MYDŁA DZIEGCIOWEGO i uważać na eboezną markę oohronną.

Tła uporczyw cierp ien ia naskórne używa się zamiast mydła
dziegciowego ze skutkiem

„B ergera medycznego m ydła dzlegciowo-siarezanego“ 
i wtedy należy żądać B ergera mydła siarczano-dziegeiowefo, albowiem 
zagraniczni, wyroby imitowane są bezsknt**r-n*.

Łagodniejsze mydło dziegciowe na usunięcie nieczystości p łc i, 
na wyrzuty ikórne u dzieci, tudzież jake doskonały środek kosmetyciny 
do mycia i kąpieli w eodziennem użyeiu, służy

Bergera glicerynow* mydłe dziegciowe, 
które zawiera 35 prc. gliceryny i jest perfumowane.

Cena sztuki każdege gatunku 85 st. wraz z broszurą.
Fabryka i główny skład wysyłek: 885

Aptekarz O. HEŁŁ k Comp. w  Opawie.
Engros dla Lwowa: a pp. aptekarzy: P.M ikolaseha, Zygm Ruckera 
En detail u pp. aptekarzy: H. Biumenft.da , K. Krzyża skiego, 

Jabóba BHsera, L. Frauenglasa, P. Geilbofi i ,  to Brodach u M. Kulak ; 
w Czortkowie u Łe Nossi; w Tarnopelu u F. Jatnrógie wicia, L. Fleiseh- 
manna-, w Kopyu.yńurth t  apt. Redera; to Przemyślu u L, Nahlika i A. 
Mańkowskiego; w Stanisławowie n K. Amirowieza , J. Macury i A. Strze- 
meck ego, jak również we wszystkich anasanisjszyeh aptekach Galicji.

j x x x x r

N a jp rz e d n ie jsz e  k u ra c y jn e

I N O G R O N A
f e s l a w s k i e

w koszyczkach około 8-kilowych, najsta­
ranniej opakowane, 

rozseła najt-niej 1864

]x s i x i g L©1

St. M A R K I E W I C Z A
we L w ow ie , w ry n k a  1. 42.

NAJLEPSZYM

LE HOUBLOM
F rancuzki fabrykat 

pp. C A W L E Y  & H B 1C R Y , w P aryża
Przed naśladownictwem ostrzega się.
Papier ten fest polecony jak  najlepiej 

p rz e z  Dr. J. J. Pohl, Dr. E. Ludwig, Dr. E. 
Llppmann Profi-serów Chemji aa uniwer­
sytecie wiedeńskim a f# t powodu znako­
mity^ icgo przymiotów, ~oeolu ej czy­
stości i  poniewai w papierze tym niema, %- 
dnych szkodliwych ala zdrowia materjatów.

KAMIENICA 1887
' I

Galicyjskie PRZEDSIĘBIORSTWO ASFALTOWE 
i Fabryka ulepszonych tektur ogniotrwałych do krycia dachów

S z e l i g i .  -  Ł i^ s z l s i e - ^ r i c z a , ,
I n ż y n ie ra  we L w ow ie, nlica K o ry tn a  1. 13. wprost kościoła św. Marcina.

'Wykonywa wszelkie roboty asfaltowe w za res przed ębiorstwa wchodzące. Osusza asfaltsm, jako jedynym 
'rodkiem zwanym dotąd w .echuice, najbardziej zawilgocone ściany w mlł. ta lach , asfaltuje fa n d a a z a ii ta  d o ­
m ó w  d la  z a b o z p ie o z e n ia  m u ró w  o d  w ilg o o l.

F a b r y k s i  p o l a o a  : 1886
Wysokie gatunki ulepszonych Tektur ogniotrwałyoh do kryci: dachów, płyty Izolacyjne (izelirplaty). Lak 

asfaltowy do konserwacji tektur, smolę destylowaną angielską T o r r a -C o t tę  z najpierwazych fabryk. Roboty 
asfaltowe i krycie dachów, wykonywa się przeu majstrów specjali tow umyślnit z zagranicy sprowadzonych, ndzie- 
lając długoletnią gwarancję Metr □  pokrycia dac u tekturą wraz z pon waniem lukiem asfaltowym 5 0  o o u tó w . 

Zamówienia na roboty w Krakow e przyunuje Józef Zaplatalskl, Ryn- k główny.

pierwszorzędna do nabycia, za gotówkę lub w zamian na folwark. 
Bliżaze u p. Pulióskiego, biuro poleceń.

   .  ____ ,______________________ . -________  .. _J

L. 1234.

K O N K U R S .
Zwierzchność gminna Sokołów koło Rzeszowa rozpisuje 

konkurs na posadę -karza miejskiego z roczną płacą 200 złr. 
i prawem poboru naleiytości od oględiin zwłok i bydła 
rzeźnego.

Termin podań do 15. listopada 1888. 1910
Sokołów dnia 20. września 1888.

m u * u u u u u u u u u u u u u u u u u * * x u u !

F r a n c i s z e k  T i t l
r y c ir  s i k i i  i

W Bernie (Morawa) Grosser Platz Nr. 19
polesz zwój nzjlspisj dobrany skład na każdą porę reku, jakoteż sukna 
■o całs wyprawy i kostjumy liboryjns tak dla służby państw a, jako 
też dla u^-ędów lasewyeh, straży ogniewyeh i t .  d. Wzory bezpłatnie.

B a l o ś o u y  r .  1 8 4 3 .  mm 1866

* * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * * *

HAMBDRGSEO-AMERYKAŃSKIE 
TOWARZYSTWO AKCYJNE ŻEGLUGI PAROWEJ.

Bezpośrednia niemiecka komunikacyja pocztowa
pon iędzy Hamburgiem a Nowym Yorkiem

w każdą ś r o d ę  i n i e d z i e l ę ,
pomiędzy H a vrem  a N ow ym  Y o rk ie m

w każdy w t o r e k ,
pomiędzy Szczecinem a Nowym Yorkiem

co 2 tygodnie,
pomiędzy H am burgiem  a Indiam i Zach.

4 razy miesięcznie,
pomiędzy H a m b u r g i e m  a H e z y k i e m

raz w miesiąc.
Parowce pocztowa tego Towarzystwa dają b a rd z o  d o b rą  sposeb- 

nośd  do podróżowania w k a ju ta c h  i w odk o w y eh  p r z e d z ia ła c h ;  
a t r z y m a n ie  w czasie rodróży jest zn a k o m ite . *

Bliższych objaśnień udziela Jeneralny  a jen t d la  G alicji 
Ja e . K lausner Oświęcim-Brody. ,1096“ 1401

Bernhard Ticho w Bernie,
1780

K ra u tm a rk t  N r. 18,
rozseła sie za zaliczka pecztową :

C  ł X " C L S t l S l
z czystej wełny, « różnych mo­

dnych koloraeh, podwójna szarekość

" W E B A .  3 S Z I3 S T O •
przedniejsia j-*» płótno sztuk. 

3" łokci */» ®lr* 6*
10 mntrów z łr. 8.

o u s p o e i :
prawdziwy, dobry gatunek 1 sztuka 

30 łokci z łr . 4*50.
C zarne L o d en

najnowszy artykuł na jesień i zimę
podwójna iz« 10 metr. z łr . 6-50. G arnitur ry p so w y

składający się z 2 kap na łóżka 
i 1 kapy na stó ł z frendzlami je- 

dwabnemi z łr .  4*50.
najlepszej jakości 60 cm. szeroki 

10 m z łr . 2-80.

R yp a w e łn ia n y
we wszystkish kolorach 60 eentm. 

szerok. 10 metrów z łr . 8*80.

G arnitur ju to w y
2 kapy nałóżk i, 1 kapana stół 

z frendzl.mi z łr .  3*50.

Kratkowane i paskowane
Materjały na szlafroki

60 eentm. szerokości, najne wsze 
desenie 10 as trów  z łr .  2*50.

B e r n e ń sk ie  r e sz tk i  
na ubrania zimowe

sztuczka 3 10 metr. na kompletne 
ubranie z łr .  5.

F la n e la  W alerji
najnowszy wzór 60 ct. szerokości, 

10 ctm. z łr . 4.
M alerjał na palto z ia o w e

resztka 210  metrów n< kompletne 
palto ezarne, broszowe i granatowe 

z ł. 5*59.B a rch a n  n a  u b ra n ia
najmodniejsze desenie 10 ns z łr . 3* M aterje n a  za rzu tk i

KOC NA KONIE
wyborny wyrób, 190 ct. dług., 130

najlepsza jakość, kompletne 
z łr . 7.

ct. s/.erokości z łr .  1*59.
K oc d o ro ż k a r sk i

190 cm. długi 130 cm. szeroki 
z łr .  2*50.

KOSZULE MĘZKTE
wyrób własny, biais lub kolerow* 
1 szt. najprzedniejszej j«k*ści z łr. 

1*80. przedniej lakośei z łr. 1 *20.

PŁATNO DOMOWE
1 szt 30 łokci */, z ł r .  4*50. 
1 szt. 30 łokci ‘/» » 5*50.

KOSZULE DAMSKIE
z szyfonu i płótna * pięknych haf­

tach 3 sztuk z łr .  2*59.

m  F r t t t i  1 c e n i l i  w w l a  s i(  t e n b t i i t  i t f r n t m e .

g-5  N «  g

£  S § t
3  -  ©W  e ^  e—;j

J . A N D E L A
now o odk ryty

P R O S Z E K  Z A M O R S K I
sabija: plu«W T. pchły, sswaoy, karakony, moskale, muohy, mrówki, 
stonogi, ikwm. w oeółe wszelkie owady z nadzwyczajną szybko­

ścią i pewnością tak dalece, że z istniejącego pokolenia 
owadów ani śladu nie pozostaje.

  16*2
Prawdziwy i tanio do nabycia

w  d r o g e r j i  J .  A n d e t a
13. zutn „Schwarzeu H und“ Husgasse 13,

(13 Dominikanergasse 13, 11 Ketteugassa 11, yr P rad z e
We L> AW IE: Zyg. Ruckere ap i.pon  Srebrnym Orłem, P. Mikolasch 

»pt., Alojzy tlttbnir d ogu irjz, ulica Karola Luświka Józef Hanke skład 
m jałow, J. Beizer a p t ,  Pioti Geilhnfer apt.. Karol Bayer ul. Krakowska; 
BIECZ; W. Fusek ap t; BIAŁ K- Kruppa, BRODY: W. Łantesberg pt.; 
CHODOROW: St. Drszkiewicz ap t, FRYSZTAK: Jan Zaniewski apt.,

GRÓDEK pou Lwoweei: A. Lippu , GLINIANY: IJełra ap t; JASŁO:
R Pasch apt., KOŁOMYJA: ŁJ. Stenzel a p t ,  J. Kiorewio, .OPYCZYKCE: 
M R»der a p t . ; KOSSÓW: S. Bursa apt., KRA.KUW- 1 Radl er apt. E.
Stockm: r api., W. Redyk apt., A Wi *ni, wski ap«. L. Rosner, apt'; W.
Krzysztof wicz, skład materjałóW; A. H -w ełka, KltOSNO: Jan Łazarowicz, 
KULIKÓW: B. Misiołek apt., KUTY:Aleks. Zagajewski a p t , JAROSŁAW: 
Wisłoal a p t, NOWY-TARG: Ad. Baumann, 1 Lauer, S. iloizgruu NOWY 

\C Z: T. Gressbard, 8. Łiechtmann, NIEMIRóW : K. m edrzym irsk i apt., 
PRZEMYŚL: A. Falii u  s k i, SOKAL: Eug. Wy. iczański apt. SUCHA: 
C. Czerniak apt., STANISŁAWÓW: A. Beil apt., BTARE MIAS O: A. Pa- 
lueh apt., TARNOPOL: F. Jam rgiew icz apt., IŁ F rant z, TARNÓW: A. Ber­
ger, W. Mildner, S. Steiszenberg i M. Adler apt.i WADOWICE: S. Ku­
rowski apt., T. Ranchberger ZŁOCZÓW: Józef Gold, K rW IEC: . ,F  - 
wluszkiewicz.

* 4 C = = = = = = = =

Parny
x t  Heksan

¥

do teg o ro c zn e j p re m ii
ZJcduic?ouep Tow. Przyj. Sztn i l ię tn .

pana 1907

Aleksandra Krywulta z Krakowa
w pięcia naj^ustowniejszych profilach są na składzie w kancelarji 
Reprezontac lwowskiej, po najprzystępniejszych cenach od 4 do 12 złr.

L. 9598.

OBWIESZCZENIE.
Gmina miasta Tarnopola rozpisuje mniejszem licytację ofer­

tową na budowę stałych koszar z przynależjrtościami dla pie­
choty w Tarnopolu na dzień 17. października 1888.

Cenę fiskalną stanowi ogólna suma 359 .270 złr. 9 ct. 
Warunki licytacji, plany, wymiary i kosztorysy przejrzeć 

można w biurze technicznem Tarnopolskiego urzędu gminnego 
codzień w godzinach urzędowych.

Zwierzchność gminna miasta Tarnopola.
Dnia 22. września 1886. 1912

D r .  K o ź m i ń s k i, burmistrz.

Uniwersalny proszek: I  trawienie
(Universal - Speisen- Pulrer)

d r . <3 -©li© * w e  "Tv̂ 7“ie d riii,x .
(Od r. 1857 artykuł handlowy. — Protokołowana firma.)

Środek dyetyczny, dotąd niedościgniony w swej skuteczności na łatwe 
rozpuszczenie (ozczególnie) z trudnością dających się trawie potraw, na tra ­
wienie i przeczyszczenie krw i , na odżywienie i wzmocnienie organizmu. 
Skuikuje przez to przy eodziennem dwukrotnem i dłuższem używaniu pośre­
dnio w wielu, nawet uporczywych cierpieniach, a to : przeciw osłabionemu 
trawieniu, zgadze, wzdęciu wnętrzności brzusznych, ospałości kiszek, osła­
bieniu członków, katarom żołądka lub dyspozyeyi do tychże, cierpieniom 
hemoroidalnym , skrofułom , bladaczce , żółtaczce , chronicznym wyrzutom 
naskórnym, perjodycznemn boln głowy, glistom i kamieniowi, zafiegmieniu, 
przeciw zakorzeniouemu gośćcowi i tuberkułom.

Podczas picia wód mineralnych, oddaje tenże tak przed rozpoczęciem 
kuracji lub podczas tejże, niemniej jako kuracja końcowa, nadzwyczajne usługi.

Skład dla Galicji i Bukowiny znajduje się u następujących panów: 
We Inoowie'. w apt P. Mikolaseha, Zyg Ruckera, A. Sklepińskiego , J  We- 
wiórskisg--apt , Jak. Beizera apt.; w Krakowie: w apt. Konstantego Wiszniew­
skiego, A. Siedleckiego, Krokiewicza a p t , E Krantlera drogierzysty L. Ro­
snera ant., E. Stokmara apt., J . IViśniewsliego drog. ; w Czerniowcach: dr. 
Józef Barber a p t ; u Ign. Schnirchi hsn-i., 0 . Altha apt., Golichowskiego 
apt.. F. Krzyżanowskiego apt., W. Beldowicza ap'.; w Brodach Landssberga 
ap ;; u) Czortkowie L. Noos ap t; w Kimpolung n Koszyńsiciego & Tr-uczyń- 
skieg, kup., Willib Beldowicz apt.; w Kotomyi E Stenzel ap t; w Sadagó- 
rze: D. Hubinowicz apt.; w Storożyńcu S. Kalka a'..:.; w Tarnowie-, u A 
Wielogórskiego kup. i L. Chodacki apt.; w Tarnopolu-. Fr. Jamrógiewicz, 
i L. Fleischm.nn apt.; w Zaleszczykach u St. Szyinonowicza.; w Jaśle R 
Salch apt.; w Kopeczyńcach M. Redcr apt.

S k ład  eentralny (wysyłki pocztą codziennie):
W ie d e ń , S te fan sp la tz  (Zwettlhof).

Cena pudełka wielkiego 1 zł. 26 ct., mniejszengo 84 ct 912
Uprasza się PT Publiczność, by wyraźnie żądano Univ#rsal- Speisen 

pulver dr. Gfilit i d o k ł a d n i e  baczono na naszą protokołowaną markę 
ochronną.

C. k. u p rzy w . p a ten to w a n a

przepaska na przepuklinę
bez sprężyn z pelotenowymi guzikami.

Tą zupełni* nową konstrukcję przepasek 
mogę ze spokojem polecić każdemu cierpią- 
cemn na przepuklinę (Brnch) nawet tym, 
którzy oa dawna i w wysokim stopniu są 
chorzy, a ciężką prscą obarczeni, jako naj­
pewniejszą, najpraktyczniejszą i najdogodniej­
szą przepaskę przez wszystkie powagi lekar­
skie nsnaną.

Na jedną stronę za sztukę 5 zł. 50 ct., n^ obie streny za sztu­
kę 10 tł. Pod»nfe m iary: 1 Objętość w okolicy bioder w centimstr. 
2. Gdzie leży przepuklina na prawo czy na lewo, czy p* obu stronach. 
3 ie'ki-ść prz*pukliny w przybliżeniu np gęsie lub kurze jajo, 
wielkość pieśc: etc.

O. Nenpert Nachfolger, Bandagenfabrik,
Wlen, Stadt, Graben 29 (itn Lm srn des Trattnerhofes).

Posyłka z illustr. sposobem użycia uskutecznią się za pobraniem 
pocztowem, szybko

bez sprężyn
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Saxlehnera źródło Wody Gorżkiej

„Hunyadi Janos“
najwięcej wypróbowana i najprzyjemniejsza woda gorżka
Według orzeczenia lekarskich powag wszystkich krajów odznacza się ten 

naturalny purgatis następującymi przym iotam i:

i przyji
Takżs przy dalszsm użyciu bywa prsez organy trawisnia wybornie 

znoszony. Łagodny, nie nieprzyj* ...ny smak. — Trwale równomierny i nie 
zatarty skutek. Mała dawka

Do nabyoia we wszystkich handlach wód mineralnych I aptekach.
1483 Trzeba zawsze żądać w składach

S A X L E H N E R A  W O D Y  G O R Ż K I E J .

Wydawca i odpowiedzialny redaktor Juliusz Starkel. Papier z fabryki Czerlańskiej. Z drukarni i litografii Pilllera i Spółki. (Telfeouu Nr. 174 A).


